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Partyjno-rządowa deleg~cja (SKS I Władysław Gomułka 

przewedniczącym 
delegacji PRL 

na Jk I' .. eslę 
Zgromadzenia Ogólnego NZ 

przybywa z wizytą 

przyjaźDł do Pol.ki 
WARSZAWA 

Na zaproszenie Komi
tetu Centralnego Pols
kiej Zjednoczonej Partii 
Robotniczej .l rządu Pol
skiej Rzeczypospotił.ej 
Ludowej dnia 5 wrześ
nia br. przybędzie do 
Polskiej'RżeczypOSpalitej 
Ludowej z wizytą przy
jaźni delegacja partyjno
rzadowa Czechoslo\'rac
Idej R-epubliki Socjalisty 
cznej, z I sekretarzem 
Komitetu Centralnego 
Komunistyczn€j Partii 
Czechosłowacji; l prezy-. 
dentem Republiki ANTO 
N1NEM NOVOTNYM 
na czele. 

Ja.romir Dola.nsky -
<:złonek Biura Polity
cznegO' KC KPCz i wiCe
premier; 

Josef Lenari - czło
nek KC KPCz, sekretarz 
Komitetu Centralnego 
Komunistycznej Partii 
Słowacji i członek Pre- • Inż.Otokar Simunek -

<:złonek Biura Polityczne 
go KC KPCz, wicepre-' 
mier l przewodniczący 

zydium Zgroma<lzenia 
Narodowego; . . 

Antonin Kapek - czło 
n.ek KC KPCz, dyrektor 
fabryki CKD Praha; 

WARSZAWA 
Na wspólnym posiedzeniu 

Rady Państwa i Rady Mil1!is 
trów odbytym \V dniu 3 
września 1960 roku ustalo
ny został nas1ępującyskład 
delegacJi Polskiej Rzecz~'pos 
politej Ludowej na XV se
sję Zgromadzenia Ogólnego 
NZ: 

Członkowie delegacji: 
minister sprav,r zagrania 

nych Adam RapaCki; 
wiceminister SPraw zagra 

nicznych Józef Winiewicz; 

Panstwowej Komisji Pla 
nawania; 
mż. Ludmiła Jankoveo 

va - zastępca członka 

Biura Poli tyczn-ego KC 
KPCz l wicepremier; 

Drahcmir Kołder -
zastępca członka KC 
KPCz i I sekretarz Korni 
tetu Okręgowego KPCz 
Kraju Północno - Mo
rawskiego; 

dyrektor departamentu 
prawno - traktatowego w 
Ministerstwie Spraw Zagra 
n:cznych. ambasador prof. 
dr Manfred Lachs; Vaclav Da'fłd - czło

nek KC KPCz l minis
ter spraw zagranicznych; Pavel Bucak - czło

nek KC KPS, przewodni. 
ezący spółdzielni produk 
eyjnej Grauc Petrovce, 
poseł d" Zgromadzenia 
Narodowego. 

Przewodniczacy delegacji: 
I sekretarz Komitetu Cen
tralnego Polskiej Zjednoczo 
nej Par1Jii Robotniczej, czło 
ne.k Rady Państwa. W LA
DYSLA W GOMUŁKA; 

ambasador nadzwyczajny. 
i pełnomocny POLskiej Rze
czypc>spo!itej Ludowej w 
Stałym Przedstawicielstwi~ 
PRL przy ON Z -- Bohdan 
Lewandowski W skład delegacji 

wchodzą: 

dr H. C. JOlKI! Plojha.r 
- przewodniczący Cz,e
choslowackJiej Partii Lu 
dowej i minister zdro
wia; 

• • 
D ZI~ przybywa do War-

. szawy z wizytą przy
jaźni czechosłowa'cka dele
~acja partyjno-rządowa. Na 
J~j czele stoi wybitny dzia
łacz międzY,larodow'2go i 
czechosłowackiego ruchu ro 
botniczego. były więzień hi
tlerowslcicb obozów kon
.~ntracyjnycb, pieI'WtSzy se
kreta<rz KC Komunistycznej 
Partii c-....RChosłowac,ii J 
btezydent CzechosłowaC'kiej 
J1t'epubli'ki Socjalistyczn-ej
tpwarz:ysz Antonin Novot
~y-. Podkreśla to jeszc~e 
ba'rd::,iej. wagę i :mac?enJl! _
'6(f:tii1ieodzin czecbosłowac
~h przyjacieł, które ~ą 
no;,vym krokiem na drodz~ 
.dalS'zego zaciesnienia br<l
i ersk;ich więzów, łaczących 
~o\)a nasze kraje. . 
- Rozwój stosunków pol
sko - czechosłowackich r.a 
przestrzeni lat powojen
nych kształtował się w o
parciu o zasadnicze prze
fl'liany społeczno-polityczne, 
które nastąpi.ły w obu kra
jach, po zwycięstwie nad 
hitl-eryzmem Oba państwa 
weszly do rodziny krajÓW 
s.ocjalistycznych l opariy 
s";voją politykę zagraniczną 
na ooj'.Jszu ze Związkiem 
Ra<llrieckim. 

Momentem 'L'WTotnym Vi' 
l'ito;unkach polsko-czecho
słoWackich było podpisan~e 
w 1947 roku Układu o Przy 
jaźni i Wzajemnej Pomocy 
·między Polską i Czechosło
wacją. Układ ten zapocząt
kował nie znane dotych
czas w hislorii naszych 
krajów Zib'!iienie polsko
czechoSłowaokie. Znc:lalfo 
Óno wyraz w szeregu u
mów i porozumień zarówno 

• 
w sprawach gospodarczych 
d handlowych, jak i ws<pul
!1racy technicznej i na polu. 
kulturalnym. Gościliśmy 
c;:echos!owacką delegaC';~ 
rządową w lipcu 1956 rot::ll. 
W cza'Sie rewizyty polski~j 
delegacji rządowej w Pra
d"le, w maju 1957 roku, Ó"" 
szło do utworzenia Polsko
Czechosfowackiego Komit~
tu. Współpracy Gospodu
czej - pierwszej umowy te 
go typu zawartej przez Pol
skę z innyrri ktitjem dtilmo- . 
kracjiludo<ilej. - ,. . •. . . • 

Rezul t~'ty ,t~- d~lszeg'O 
zbliżenia na polu gospo(iar
czym nie 'dały długo na 
siebie czekać. Już WCZ3n'J
cu 1957 roku ui',varliśmy 
umowę o współpracy pby 
eksploata-cH polsltich zl~ż 
si arki pod Tarnobriegi~m, 
w myśl której Polska otrn 
ma 100 milionów rubli kre
dytu. Przykładem ścisłych 
~vięzów gospodarczych 'm:ę
dz)' Polską i Czechosłowa
cją może być równ.ież ko
rzystanie floty czecho~ło
wackiej z Odry i polskich 
portów oraz tranzytu prz'~z 
polskie wybrzeże, co przy
l1Iosi istotne korzyści gOS.p0-
darc-e czechoSłowackiej. W 
Interesie obu str01'l rozWi
jają się też z dużą dyria~ 
miką obroty handlowe mię
dzy obu naoszymi kra~aml. 
CSRS jest naszoym trzecim 
co do wielkości obrotÓ'\\' 
partnerem Vi' handlu zagra
nicmym. Wymiana towaro
wa między naszymi kraj'3-
mi zwiękJszy się w latach 
1961-65 o 78 p'~nt. Ran
gę i zn-ilCzenie naszej wspM 

(CIął' dalsz,. na str. 6) 
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Świę10 plon6w po raz • Polsce Ludowej 
pIERWSZY sekretan ltonHtetu 

Centralnego Komun!stycznej 
Partii Czechoslewai:ji I prezyd.ent 
Czechosłowackiej Republiki Socja 
IlstYeZnef - Antonin Novotny 
Jert Jednym z najwybitnlejuyeh 
d"lałac~ ezeehoolowaelde,_ ru
chu rllbotlllezclIO. 

Centralne dożynki w Warszawie 
J6zE'f. Ozga-Michalsk·! agl!!-

Antónin HovMn,. arGdUł się 
dnia le grudnia 1804 r. w rodzi
nie r&b"tniczej. Od wczesnej mło
dości Ilktywllie działał ... Komu
nlityezll.eJ I,"artil Czech<l.łowacj!, 
·~.· 14;~6r~.J 'u~plł w 1~21 r. 

WARSZAWA sza otwarcie ogólncvpolskieh 
W p~rwszą nleqslel.,. wndnla - ł bm. Warszawa doivn-ek w Warszawie. 

rościła miesz.kańców wsi z ealec.(l kra.ju. Na' barwnyQ1, Rozbrzmiewają dźwięki do-
wypełnionym prz:~ PGud 100 tys.osób Stadionie Dzłe- I żynkowycb fanfar. Obch6d 
sięciolecia odbyły.lę w łm &tłU XVI !lOŻYD!dW Po18Oe święta plonów, tak starego 
LndmrN; ąk.45:)Y~~~~~" *~~a.",, ' złl)ży'~ I i1i!t $tare są 'na~re dzieje, loeCJ 
.~ llJlWli» ~:wsi .pol$ldt!J) , melduDęk:: Iż .ml~ ~w.e~..YkJe _' wypełnionegO' już nOWą, dzi-. O.d , lIJ .• ' ~ • • ,el!)f1 .."ere~ lil.~ 

. . ","l1~~~Ych. cl'urtiś..c:jl ·ną:rWJ!B,eJj <"iW 
. U35 r. brRł 'bdzlal w VJI Kongresl" 

M'ii:dz;rn;irodciwkt ·~oniuni8t~c·~itej 
w. Mo.k ..... le. · .,: 1'3'1 r. ' '\Vybrańy 
zo.stllł . • ekrętarzem. :okrego ..... ~go 
kierownictwa partii w Pra.dze, a 
następriie oJ<regOn' YJll. · sekreta
rUm partii .... H <>d I>nl ni ... 

' trudnego dla .,folpUtwa ;Nku, UZyskane_ 'nzez ni, w~- . sle}5.zą treścią - roipocz~ty. 
!łłki Próouk~yjl1e n1e ·będ~wM~ii.~z,nym 'rachunku nie I WS'l:'jS(:Y kierują oczy VII 

pomysln.e i że płon Z.Mta.ł zebrany; Obok chłopów ,wzłę~ stron~ gióy;n€go tunelu, z któ-
li · udział 'w teglJoroeznym św'ięeie .płot,\.ów Uczni robotni- rego w tej ch'vili w ylania si~ 
ey I żołnierze, z któryeb Wielu pomagało wsi w ciężldch prawdZiWY las kolo.rowy.:b, 
dnla.cbspfzętu zbóż. ' . (Ciąg dabzy na. str. 6) . ·w 'latach. okupae.1I Ahtonin· H .... 

:"otny zostaje ezlonki·"m· kierow
ńlctw~ okr~~u· pr .. kie~o .. - Komu-
nhtYcZneJ PartfI ' CzechOsłowacji Na ll'I'oc7.ystoścld.o:!;ynkoo:v.e 
dzlałaj"''''''J w JJOdzlemiu.· P"" ar;,- przybyli przed'stawiciele kie
szłowanill pr.", restapowe wne- rrwnictwa PZPR i ZSL. oraz 

. li n lit 1941 r. był wieziOny w ob,,- v 

... ie k.,ncl'ntracyjnYm w Maut- naJwynszych właoz państw(l
hau"n, .. dzle był Jedn;vn\ z nr- wych: go!>pO'darz dożynek 
unlzatorów walki pooziemneJ w W.adysla.w Gomułka oraz St.e-
obozie. fa.n Jgna.r, Aleksander Za.-

Po wyzwolenin Czecho.łowacjl . 
przez AnnIe Radzleck~ Antonin wadzki, Józef Cyra.nklewlcz i 
Novotny pow,,!an,. zo.tał na !ta- Bolesław Podedwomy, cuon
nowi.ko pierw.zero sekretarza kowie Biura Politycznego l 
OkręgO'Wego Komitetn Kom\lni.ty Sekretariatu KC PZPR, <;zł<m-
ezneJ P8rtll C~echosłowacJi w 
Pradze. Nil VlIl ZjeMzie partii kowie Prezy1Cllum i SekJreta
w 11144 r. został wybrany IłA człon ri·atu NK ZSL, licmi m.inisttO
ka Komltetn Centralne~o. W wie, czŁonkowie Raoy Pań-18" r. nil wniosek KI@menła 
Gottwlllda wybrany został nil sta- stwa, przed'Stawici-ele organi
n&W\ske sekretarza, ezłonk8 Pre- za·eji spolec2l!lych, generałicja., 
ą-dlum I e'Ełollka Polltyesnelfll działacze kółek roln-iczych. W 
8ekretarlllł" )tom\ltetn Centralne- tryfbunie honol'O'Wej zajęły też 
If& K:omulłlllłJ'esBej PartII C.ech .... 
słowacji. miejsca bllwiące w Polsce de-

w styczniu u;n r. P&Woł31lY M- legacje chlOtpów z NRD, Bul
staje na .ta.wwisk" wie~nreml,,- garii i \V'loch oraz delegacja 
ra; pl> r~onle Klementa G"ttwal- h k' 
Ił~ .. 'yI:Jrany l<O~ta;e rlerw.zym węgierskie ZlWiąZ' C1W zawo-
sekretarzem ltomltetll Centralne-· dawych. 
!:o KomnnlstyczneJ Partii cCzecbo· Obecni byli przedstawiciele 
III)wacJI. placÓ'.'.~ek dY'Plomatycznycll 

Dnia lS 1\!It{l}t&da 185'7 P. AnM- akredytowani w Polsce. 
nin No,.otny zonll!e wyllrey pre 

" ~ : -

dźWii:'ki' bymt'l\l naiodO'Weg~. 
a tl'a sitęp.n i e r?>~b'rzmiewi 
ehlotpskJ. pie5ń rewolucyjna 
"Gdy naród do boYu". 

Głos zabiera prezes Central
nego Związku Kółek Ro.ln!
czych - JOZEF QZGA MI
cHALSKI. Wita!>ń' serdec?
nie whrnieniu tej ' orgahlzac]; 
wszystkich prz}-byłych na 0:
gólnopolskie dożynkl w War
szawie. 

Pi"iem6wienis 
WładYlława 

Gomułki 

zamieszezamy 
na sir 2 I 6 

Ta narada ma Izczególne znaczenie 

Sieć handlowa I 'spruwy uslulJ 
uJ Ble.lzczadach 
w centrum zainteresowania włfldz 

-----------==-----------~ 
zydentem Republiki. Jest gooz. .10. Rozlegają .lę -" 41ł}u Ikhle-jszym, w prezY-18taruaJ~a I CM mMI ",ny~t 

dlum WRN odbę<lzie się narada WZGS z wyd·.atną pomoe~ fill.a.n· 

...... O •••••••• ~ .................................................................. . & 'poważnym znacze-nln db n- sową . 
wrawnienia handlu, zaopatl'7.enia I F.ormj' I kierunld tel pomocy 
ł u.sług na t.erp-ni~ Rie5zczad,' ~J: omówi-on~ zo~taną wla::'ni~. na dzi .. 
w powIatach: sanockim, le."k,m I s;cJ,.zej n".rad7-le przy udzIale pre
l15trzyekim. Spr".wy. które ,:"a!l\ zesa CRS ob. :'anczyka, przedsta
bl'c pr:zt!'dmlotem ro"ważań nIe '0\ wicieli Pre"LytilUm .WRN, Wj'dzla
latwe do rozwi",zan;a. GłębokO I łu Handlu o·raz zaJnt.cres"wanych 
wnikliwie anal~owal Je już K?- powiatów, WZGS I PZGS. 

Mazurek Dqbrowlktego po raz plerwlzy 

na Sładio OlImpleo 

Złoty bieg Krzyszklwiaka 
I 

I 

Długo czekaliśmy na ten wielki dla na~ cbień. Na 
stadionie olimpijskim W Rzymie rozległy się w sobotę 
PO raz pierwszy od trwania rzym!ldch Igrzysk dtwięki 
Mazurka Dą.broW$ldet'o. Wzruuenł i dumni patrzyJiśmy 
jak na honorowy maszt majestatycznie wpłynęła biało
czerwona fl~ Na. najwyższym podium zwycięzców 
!ltanął Zdzisław Krzyszkowiak. Nuz wielki taworył nie 
zawiódł I odniósł zdecydowa.ne zwyel.,stwo w biegu na 
J km z przeszkodami. Zdobyliśmy pierwszy zloty medal 

- miejmy nadzieję - nie omłot 

Nie był to jedyny radosny dla 
nas w tym dniu moment. ByłO 
ich więcej niż oczel<lwa U-my. 
Na podium zwyci~zców stanąl 
również Tadeusz Rut, który w. 
rzucie młotem uplasował5ię na 
trzecim miejSCU. Doskonale spi
s,,: się również f Cie"ły. ktory 
walczył w finale znajlepszymi 
miociarzami świata. 

Marian Foik odniósł swój n.gj
\.'\"ięksii:y sukces. Znalazł Slę w d
naje znajlepszymi sprintel'aIDl 

"wiata, zajmujlIc ostatecznie za
szczytne czwarte miejsce. Jani
szewska I Jesionowska zakwalifI
kowały II~ do ćwlerćfinałó..... w 
bielU na 20C m. 

Przy tak pięknyclI IIUkcesach 
łatwiej przyszło pogodzić si~ 
z porażkami nanych 4M-metrow
·ców KowalSkiego. z którym wią
zaliśmy wl~ksze nadzieje I SRa
tuwskiego a przede wszystkim 
"rectniodystansowców Orywa!. I 
Lewandowskiego, na ktorycb. 

mitet Ekollomkzny przy RadZIe Zgodnie z uchwalą ostatniej se
Ministrów, KW PZPR I woJe' .ji WRN (z 20 lipca br.) ,prawy te 
wódzkIl Rada Narodowa. Chodzi n1US"'ą bowiem ulN: radykalnej 
blIwiem " lepu"" bar,łziej spra>\"- I poprawie już w najbliższym <;.,,1-
n", lIrr;anizacJe .1p..1 handlowO- sie a wez)ow. pro;'lemy organ:
n<ługoweJ w Biuzczadach, !:łow, za<:yjno-techniozne Jeśli chodzi o 
n~ zaś o właściwt zaopatr~~~'I'" z~opatrzenip orrtZ sie~, handlu l 
tych ten nów w artykuły .p",wi usług na najbliższą pieciolatl<ę -
..,eJ potrzeby "raz pneJ~cl'. r07.wiązane poprzez w,póln", dy. 
!prawną obołul:ę "aopatr~erua skllsJę • MHW, CRS I WZGS. 
ośr"di<ó'" rob~tOlczych. _ Wydział Hand.lu WRN dutym 

bieg MO pmkro było J)ł't~t. GłóWny clęzar tych ;a~"t<,,:'p:_ wrsiłkiem. poprzez InterWencję w 
W sobotę jut tradycyjnie by- da pośredniOc~a 'fR rzefllO~ki MHW zwiększyl prz~·d.?iały art y
liśmy świadkami nowych sensa- .rednill n. dnak że ter.- kułów piuwszrj potrzeby, p;ł6w
cjl. Mistrz ollmp:jskl I re.kord7.iHlI WZGS. Wlad.o'!'0J Je • do.ć. Slab" nie zaś I,onser", mie.nych, tlusz • 
.;wiata słynny Conolly me. wS1edł ny te.~ .. "'CI~Z ,e:zcz _ nledost1- ClU i węr1Fn t.rwalych, dzi~ki cze. 
do ostatecznej rozgrywkI fina- zaludnIone, m"le_tycJ. • mu zaonatrzeni. Je.t obecnie wy_ 
ło ej Ten sa m los 'potkał J~"O t-czn- • "a"patrzenie - ze· wzi1',~ t' kl' I I w , - e.... dl I ścl i trudności s HczaJące. Z 0.., W ęc CRB 
rodaka Halla I reprezentantów dn na duze o eg ~ ric .tow. Sy. WZGS muszą pomóc w ugpraw
ZwiązkU Radzieckiego Samocwie- komunIkacyjne - " ) b' . nieniu sieci handlowo-uslugoweJ I 
towa I Nikulina. Nową przykrą tuacJa kształt,;,Je, się. tu "ecn.c wl.sciwvm zaopatrzeniu ośrl>d
[:oorażk~ P9ul "i,11 Amerykanie w w ten !tpo.ob, .e 'I?' wlęk.ze ohro- ków robotniczych -o przejeclu l 
swej drugiej koronnej konkuren- ty wykazują "poidzielnie tym dniem l stvczńia przY"lego' roku 
cjl w biegu na 200 m. Po raz więklze .~ .tr~~y. wszystkich' bicnczadzklch ozn 
trzeci w historU Olimpiady A- Aby !UprawnIc zaopatnenle I \., Zd J b' . d' 
merykanie zostali "okonanl nlł pełni IIdostępnit Bleszc~dy dl" nica ;lIm;lcsO' :..~ ~P~~:ęb ~~ieza a!i 
tym dystansie. DW8 razy udało ruchu tUJ'ystyczne!:" Jak tez l'Zyb· latwe, ani ~roste. konle~znle' jed. 
sIę to Kanadyjczykowi, tr7.~ci - eiej zago!podarować Je (w .akre· nak musi byt delinit"wnie roz-
Włochowi Berrutl. sle h!U1dlu I u.łu~) K"mltet Eko- wi'zane , J 

nomiczny "rzy Radzie Ministrów 
przyznał kwotę ~ mln zl na po: 
krycie strat 'IV zakresie handlu I 
usług. Niestety, w praktyce oka
zuJe się, że kwota ta Jut niew)" 

Ciqg dalszy 
w "Stadionie" 

Dlatego wlaćnie Iłzi,:cjsza nara. 
da zorganilowana prz~z \\'RN ma 
t ak poważne znaczeuie. 

J. Ch. 
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• 
Budując $ocjalizm w naszym 

podstawy nie 
kraju i rozwijając jego siły gospodarcze tworzymy 

ty.Jko własnej pomyślnoścI ale działamy 
rzecz wielkiej sprawy pokoju i wolności narodów 

,. r • 

rownoczesnle na 
TOWARZYSZE I OBYWATELE! 
BRACIA CHŁOPI I ROBOTNICY 
ROLNI! 

roślinną tj. zbyt wąską bazą paszo
wą. Obciąża to nasz handel zagranicz 
ny konłecznością przywoz u coraz 
większej masy zbóż i pasz z zagrani
cy. 

użyć celowo I rozumnie, po gospo
darsku. z korzyści<\ dla wsi i dla 
całego kraju. Nie osiągniecie tego, 
jeśli działać będziecie w pojedynkę 
po staremu, w niewoli st.arych prz y
zwyczajen i starych zeszłowiecznyCh 
sposobów gospodarowania. Tylko 
zbiorilwy, zorganizowany chłopski 
wysiłek może zapewnić szybki po
step na wsi, racjonalne wy1!:orzy
stanie Z8s<>b6w materialnych prze
znaczonyc.h na rozw6j gospodarki 
rolnej. 

dobra organizacja zespołowego wy
siłku cllłopskiego dadzą oczekiwanz 
wyniki wtedy jed y nie , gdy towarzy
szyć im będz:e fachowa wiedza rol
nicza i umiejętno~.ć stosowan;a nowo 
czesnych metod uprawy roślin i ho
ciowli zwierza.t. Przecież już dz : ś 
przy istn i.ejącym slanie wyposaże
nia naszego rolnictwa w maszyny 

oszczęd:nosć setek tysięcy ton pau 
treściwych. 

W imieniu władz centralnych Pol
skiej Zjednoczonej Partii Robotni
czej I Zjednoczonego ~·tronnictwa 
Ludowego, w imieniu rządu Polskiej 
RZeCZ)'pOSl'olitej Ludowej witam 
Wi14 serdecznie w dniu tradycyjnego 
łwlęta plonów na ogólnopolskich do 
tynkach "IV Wan;z.awie. Składam 
wam, pn.edstawicielom chłopów I 
pracowników wszystkich gałęzi rol
nictwa z całego kraju. gorące podzię
kowania za wasz tegoroczny znojny 
i owocny trud. 

Główne zadanie władzy ludowej. 
zadanie wszystkich pracujących w 
rolnictwie polega na tym, aby pod
nieść wydatnie i na stałe zbiory z he 
ktara. rozw,inąc na szerszej bazie pa
llzowej hodowlę, powiększyć produk
cję rolną do takich rozmiarów, aby 
zaspokajała w pełni potrzeby rynku 
wewnętrznego i równocześnie dostar 
czała rosnącej masy płodów rolnych 
i przetworów rolno-spożywczych na 
eksport. 

Przy obecnym poziomie nasuj pro 
dukcji zbożowej nie tylko nie może 
być mowy o wydatnym wzroście ho
dowli, ale dla utrzymania stanu noś
oiowego pogłowia zwi~rzęcego i ~go 
produkcyjności musimy importować 
wielkie ilości zboża z zagran,icy, 

Czy jest rzeczą normalną i konie
~n", aby nasz kraj, w którym po
nad 40 proc. ludności trudni się rol
nictwem, uprawia i obsiewa przeszło 
15 mln ha ziemi ornej musiał impor
tować coraz to większe ilOści zboża i 

Przed rokiem wzywaliśmy was do 
zrzeszania się w kółka·ch rolniczych 
I wy.korzysta,nia coraz wi~kszych 
środków funduszu rozwoju rolnic
twa I środków własny(:h na mecha
niZ8cj~ rolnictwa , rozwój gospo
darki rolnej. 

Dziś kółka rolnicze !tanowią juf 
eoraz bardziej prężną I masową ar
ganiza<:ję, zrzeszającą ponad 800 tys. 
chłopów w 22 tys. wsI. Tak wi~ kół 
ko rolnicze działa już w co dl"ugie~ 
wsi, ' ił co czwal"ty ,ospodarz jest 
j~go członkiem. 

Praktyczne doświadczenia dobrze 
zorganizowanycr. l aktywnych kółek 
rolniczych najlepiej świadczą o tym, 

i środki produ1tcji muny przed so
bą jak na dłoni rozległ~ możliwO" 
ki poważne!!;o zwiększenia produk
cji przy zasŁosowaniu jedynie lep
szych, bardziej wydajnych sposobów 
gospodarowania, Każdy .przekond S ~ E; 
o tym, jeśli porówna wydajność 
z ha I produktywność hodowli po
szczególnych WOjewództw I powia
tów pos ia<lających zblii.one ",,'arun'kl 
glebowe, klLmatyczne I gOspodarcze. 
Plony zbóż ",p. w woj. warszaw
skim są o 2 q niższe niż w woj. 
poznańskim . Z iedn~o ha użytków 
rolnych woj. kieleckie dostarcza o 7 
kg ży ..... -ca. a od 1 krowy <> 119 litrów 
mleka mniej ni·ż woj. Iu'bel::.kie. Nie 
ma zbyt dużej różnicy w warunkach 
gospodarowania między woj. opo!
skim i wrocławskim. Tymczasem 
wrodawski<, PGR na 100 ha użvt
ków rolnych produkują o 9 tys. 'li-

Ogromne możliwości wzrostu pro
dukcji kryją się w bardziej staran
nym doborze matcl,jału siewnego, 
kwalifikowanego ' i odpowiadającego 
warunkom glebowym. 

Zamiana żyta pszenicą w wielu re
jonach gdz.ie na dobrych gleba. ch u
prawia się żyto przynieść mO"L.e Prz1 
prawidłowej gospodarce nawozowej 
przyrost do 2 q z.boża z. ha. 

Podniesienie kultury rolnej I WIte
dzy fachowej, dyscypliny w g05poda 
rowaniu na roli rolników staje sią 
dziś panstwową koniecznością i mu
si być troską wszystkich, którym na 
sercu leży dobro kraju i narodu. 

Coraz więcej rolników stosuje bal' 
dziej nowoczesne metodr upraw'" r0.
li, osiąga coraz lepsz.c zbiory I podM 
si produktywność hodowli. Zasługują 
oni na ws:&echstronne poparcie 1 
uznanie. Jednakże niemało ~t 
jeszcze i takich chłopów którzy 
wskutek swej opieszałoscl, k01'lserwa 
t yzmu, braku kultury rolnej a nlercu 
przez zwykle niedbalstwo nie tylko 
zaprzepa szczają możliwości produk
cyjne swoich gospodarstw, lecz także 
faktycznie prz.eszkad'Zają lnnym W 

Zarówno w bietącym roku jak I w 
roku minionym przyroda nie szczę
dziła nuzemu rolnictwu kłopotów I 
trudności. OtwarlJiśmy ostatni rok 
rolniczy wyjątkoW'O ciężką I długo
trwałą suszą jesienną, a obfite desz
cze w czasie żniw przeszkadzały. w 
pracach polowych. Powódź dotknęła 
liczne rejony kraju, wyrządzając roI 
nictv.'U poważne szkody. I tylko 0-
o:fJiarnej pracy rolników i energicz
nej pomocy władz, wojska i robotni
ków zawdzięczamy, że skutki żywio
łowych klęsk znacznie złagodZlOno. 
o<:alono ludzi i żywy inwentarz i u
ratowan'O przed zalaniem wiele t y
lięcy hektarów pól. 

Tegoroczne wyniki naszego rolnic
twa mimo kaprysów przyrody nie hę 

Przemówienie I sekretarza KC PZPR 
podnoszeniu produkcji. . 

Uniemożliwiają swym sąslacmm 
skuteczną walkę z chwastami i szkod 
nikami roślin, stosowanie kwallifikO 
wanych nasion I sadzeniaków •. itp. 

d=ł w ostatecznym rachunku nie po-
myślne. Srednia wydajność 4 zb6t 
z hektara szacowana jest nie niżej 
niż w roku 1959, ki~dy była ona naj
wyi~1JI.. Niższe nit w roku ubiegłym 
plO1'lY ozimin zostaly w dużej mie
rze wyrównane przez dobre urodzaje 
zbóż jarych. 

Wladyslawa Gomulki 
.Ylloszone 4 bm. na centralnYCh dożynkach 

Zbiory olelstyehnie odblega~ trzaleźniać od zagranicY wyżyw!enrie 
zbytnio od zbiorów zeszłorocznych. swoich maast (czy są jakieś przeszko 
Znacznie lepiej zapowiadają się .plo dy nie do pokonania na drodze wzro 
ny roślin pa-stewnych, a bardzo do- stu plonów zbóż z hektara, np. do 
brze buraków cukrowych. Mlimo nie- przeciętnej wysokOŚCi 18-20 q, aby 
korzystnych warunków w niektórych zapewnić należyty poziom wyżywie
re,i01'lach kraju, zbiory ziemniak,ów n ia ludności, bez importu zbóż i pasz, 
mają być nie niższe n~:i w roku u- a rÓwl'loOC7.eśnie uzyskać wydatne nad 
bieg.Łym na skutek wzrostu powiel"L- wyżki płodów rolnych na eksport). 
chni ich uprawy. Dobre wynikiprv.y Nie, takieh nieprzekraczalnych 
niosła ,również kukurydza zasiana w przesz.kód nie ma. Przeciwnie, mamy 
roku bieżącym na powierzchni pr7A!- wciąż wielkie i nie wykorzystane re 
szlo trzykrotnie większej niż w roku zerwy wzrostu produkcji rolnej, aby 
ubiegłym. Rolnicy:lo własnego do- te rezerwy uruchomić i zapewniĆ rea 
świadczenia pn..ekonywują się o war lizację.zadań przyszłego planu S-let
tości tej rośliny, która nie tylko w niego. państwo ludowe przeznacza Da 
liuchych, !Ile i w mokrych latach daje rozwój rolnJic~wa środki bez porów 
przy dobrych nasi'Onach i troskliwej Dania większe niż dotychczas. 
uprawie obfuty zbiór masy zielonej. W ciągu najbliższych 5 lat dostawy 

Dzięki wysiłkowi hod'Owców i wy traktorów I maszyn rolniCZYCh zwięk 
datnej pomocy paszowej państwa szą się 2,5-krotnie. dostawy nawo
ubIegłoroczny spa~lt pogłowia trzo... zów sztucznych wzrosną o 70 proc., 
dy został nie tylko powstrzymany, dostawy środków ochrony roślin -
ale I z Mdwyi.ką nadrobiony. Pogło 3-krotnie, dostawy mateorlałów bu
wie trzody chlewnej wzrosło w kra- dowlanyd\ będą podwojone, dosta
ju o milion czterysta tysięcy sztuk wy mieszanek pasz treściwych po
tj. o ok. 12,5 proc. WielkIle znaczenie, większą sil: 4-krotnie. Produkcja ma 
ma d~lszy wzrost pogłowia bydła o 4 teriałów siewnYCh zostanie rozsze
procent a co najważniejsz.e wy nona do takich rozmiarów, aby 
datny wzrost pogłowia jałowa- w~zystkie gospodarstwa rolne mogły 
ny. Osiągnęliśmy w roku bieżącym stosować kwa.Jifikowane nasiona 
po raz pierwszy 42,5 sztuk bydła na zbóż i slIdzenia:ków. 
100 ha użytków rolnych, tj. więcej 
niz było kiedykolwiek w naszym rol
nictwie przed wojną i po wojnie. 
R'Ównocześnie po raz pierwszy po l'O

ku 1956 nastąpił pewien spadek po
głowia koni. co jest zjawiskiem po
myślnym. 

Efektów produkcyjnych w wyniku 
rwiQkszonego pogłowia trzody I by
dła na:l.eźy si~ spod-z:iewać dopiero w 
końqu bieiącego roku, oraz w roku 

. przyszłym, ponieważ wz.rost pogłov.~:a 
dotyczy przede wszystkim s:r:tuk mlo 
dych. 

Ze sl'lC'Zególnym z;adowolen~m w!') 
my jeszcze lepsze wyniki w rozwoju 
hodowli w spółdzielniach produkcyj 
nych l w państwowych gospodar
.twaeh rolnych. Pogłowie bycRa vnro 
sło w gospodarstwach spółdziele2ych 
o 18,5 proc., zaś pogłowie ,trzody 
chlewnej o przeszło l/S, w gospodar
stwach państWOWYCh pogłowie by
dła powiększyło się o 12 proc., r.aś 
trzody chlewnej o przeszło 1/4. 

Tak \VIięc rok bieżący zamykamy 
w polskim rolnictwie bilansem dodat 
nim. Przewidziany na rok 1960 przy
rost produkcji rolnej mimo szkód wy 
rzc!dzonych przez suszę, powódź l de 
~:.:.cze, nie wiele będzie odbiega! od za 
łożeń planu. 

Rok 1960 zamyka równocześnie o
kres realizacji bieżącego 5-letniego 
planu gospodarczego. O ile w prze
myśle zadania planu 5-letniego zos
i.aną ~ pewnością wykonane . I to z 
nadwyżką, U, w rolnictwie ni~ osiąg 
niemy w pełni planowanego przyro
stu produkcji, W ciągu 5-leeia osiąg
niemy wzrost produkcji globalnej roI 
nictwa nie wyższy niż 19 proc ., a za
łożyliśmy 25 ,mx:. Nie potrafiliśmy 
dotychczas usunąć rozpiętości pomię
dzy rozwo)em hodowli a produkcją 

Roboty melioracyjne na obszarze 
ponad 1.300 tysięcy ha gruntów or
nych I na obszarze ok. miliona ha 
użytków zielonych przyczynią się 
wydatnie do wzrostu wydajności 
pól i łąk. Energia elektryczna zo
stanie doprowadzona do dalSZYCh 
10 tys. wsi, co oznacza, re 80 proc. 
C!gółu wsi w kraju 'będzie zelektryfi
kowany<:h. 

Na inwestycje rolne w latach 
1961-65 liczone w cenach obowiązu
jących przed 1 lipca br. przewidu;e 
sit: sumę 114 mld zł, a więc o prze· 
szło 28 mld więcej niż wydaliśmy 
n.a . potrze.by rolnictwa w ciągu 0-

statnich 10 lat. PonaJdto państwo 
przeznacza około 14 mld złotych na 
rozbudowe przemysłu wytwarzają
cego traktory! maszyny rolnicze, 
f'awozy i środki chemiczne oraz pa
sze. Ze środ.'<ów przeznaczonych bez 
po5rednio na inwestycje w rolnic
twie prawie 43 ml-d złoty·ch pań
stwo przeznaqa na rozwój produk
cji rolnej a około 18 mld złotych 
otrzyma ""leś w postaci funduszu 
rozwoju rolnictwa z r6żnicy een do
staw obowiBz:kowych do w)' korzy-
3t~. nja zespołowego. głównie na me
chanizację prac polnwych. Hes7.tę , a 
wi~c sumę okolo 53 mld zł stano
wić w in 'en własny wysiłek wsi na 
rze<:z rozwoju własnych gospod;a,Tstw 
i na wiejski~ budownictwo mieszka
n io~, przy wydat!'~j pomocy kre
dytowej państwa , 

Nig-dy jeszcze rolni·ctwo w naszym 
kraju nie otrzymało tak wielkich 
środków materialnye.h i t~hniez
nych, tak wszechstronnej pomoc)' 
państwa i przemysłu . Hzecz w t.ym, 
aby te śrooki i zasoby materialne. 
które .. vladza ludowa i gospodarka 
socjalistyczna daje w wasze r~e, 

ja:!!: wlel'kle moillwośd podniesienIa 
prodUkcji otw ierają się przed wsUi · 

Oto np. w kółku rOlniczym w 
Chełmży w woj. bydgoskim liczącym 
120 członków tj. połowę gospodarstw 
w tej wsi, pracują 4 komplety maszy 
now{) - traktorowe. W gospodar
stwach tych pogłowie koni uległo 
zmniejszeniu o 13 sztuk, zaś po
głowie bydła powiększyło się o 
20 sztuk i trzody chfewnej o 80 
procent. Prace zmwne mim,ą . 
trudnych warunków zakończ.one ros 
tały wcześniej niż we wsiach, nie ko 
rzystających z traktorów. Pola obsia 
no wY'lą=ie ziarnem kwalifikowa
nym, przy czym kóŁko prowadzi repro 
dukcję nasion dla potrzeb wszyst
kich gospodarstw we wsi. Stąd też w 
Chełmży rolnicy osiągają przeciętne 
plony zbóż - 24 q z ha , spodz.iewają 
Slię ok. 200 q z ha z.iemniaków. ok. 
400 q z. ha buraków. Doskonale rów 
nici :z.apowiadają się zbiory kukury
dzy - ca 800 q zielonej masy z h:a.. 
Na 100 ha użytków rolnych przy pa 
da tam 70 sztuk bydła, 

Oto inny przykład: w kółku rolnI
czym Koszwały pow, Pruszcz, woj, 
gdańskie. z.rzeszającym 27 członków 
pracują 2 zestawy traktorowo - ma
szynowe. Dzięki temu sprzętowi za
gospodarowano 60 ha Państwowego 
fundUsZU Ziemi. Zakontraktowano 10 
ha rzepakU. Buduje się wspó'n.yml 
siłami zlewnię mleka. D21ięki zastoso 
waniu kwalifikowanych nasion i sa 
dzeniaków kółko osiąga przeciętne 
plony zbóż - 30 q z ha, 21 q rzepaku 
i spodziewa się około 350 q z ~ bu
raków cukrowych. 6 cz,lon.ków kół
ka prowadzi reprodukcję nasion zbóż 
na potrzeby całej wsi. Z Inicjatywy 
kółka rolniczego powstała spółka 
wodna, która przepro\vadza roboty 
melioracyjno - konserwacyjne, a tak 
że rozbudowano sady: członkowie kół 
ka zasadzili 700 drzew owocowych i 
5 tys. krzewów jagodowych. 

Za środki funduszu rozwoju rolnic 
twa I własne fundusz.e. kółka zakupi 
ły dotychczas przeszło 4 tys. trakto
rów z maszynami towarzyszącymi, 
ponad 4.100 młocarni, Sprzęt ten pra
cował na ogół dobrze w pracach wio 
'sennych i żniwnych. Przeciętnie trak 
tory przepracowały do połowy sierp 
nia po 350 godzin., a snopowiąza'łki 
wykonały prace na 40 ha. 'fi.m, gdzie 
pojawił się choć jeden zestaw maszy
nowo - traktorowy, szybkO wzrasta 
zainteresowanie chłopów mechaniza
cją. 

Jeszcze większe możliwości rac;o_ 
nalnego gospodarowania i zastoso
wania m~hanizacji i zdobyczy nau
ki rolnej mają spółdzi.elnie produ.k
cyjne ~ socjabistyczne gospodarstwa 
rolne, ·które stanowią przyszłość !la
szej wsi. Osiągane przez spółdZiel
nie produkcyjne wyższe plony, wyż
~z.e wyniki w hodowli l wyższe do
(~hody sp6łdziek6w niż chłopów go
spodarUjących w pojedynkę będl 
nieuchronnie torować drogę socJa
listycznym przemianom na wsi. 

SrocHti materialn.e i techniczne oraz 

trów m'leka mnle] nit PGR 0pel1-
szczyzny. Jeieli PGR w woj. łódz
kim osiągają o 10 q pszenicy z l h:l 
wi~J niż gospodarstwa chłopskie, 
to główna przyczyna ta1<: znacznej 
różnicy plonów tkwi w stosowan:C1 
przez PGR d'Oborowych nasion i me
chanicznej uprawy ziemi. Podobne 
różnice wystEW'Ują nię tylko pomie
dy różnymi rejonami kraju, ale 
i pomiędzy poszciególnyrtli gQspodar 
stwami chlopskimi. 

Jak wysoki pożiom produikcji i do
chodo,,",'Ości może osiągnąć dobry roI 
niJk, . świad.czy p-rzykła.<f wielkopol
skiego rolnfka, zeszłorocznego staro
sty doiynkowego, Władysława No" 
waka. z pow. Gniezno. Na swym 
gospodarstwie osią.ga on plony żyta. 
owsa. i~ienia od 2R-:14 q z ha, 
psz(>nl~y przeciętnie 30-36 q z ha, 
buraków cukrowych 280 q z hl!, zie
mniaków od 160-180 q z ha. Od 
8 krów uzyskuje od lat pn~ip.tni.e 
po 4 .. 5 tY>!!. litrów i d()5tarcza pań
stwu 30-40 bekonów I .klasy. 

Warto, ab:v każdy rolnik za poma I 
się ze sposobami prow~clzel1i-a gospo 
darstwa ob. Nowaka. kt6re wyłożYł 
on niedawno w książeczce pt.: 
"Tajemnica dobrego g0spodarowa
n ia ", Tymczasem mamy w kraju ~et
ki tysięcr chłopó· .... ·, którzy nie osiąga 
ją nawet połowy tej wydainości, cho 
cia'Ż bllrdzo wielu z nich gospodaru
je na lepszyc h glebach i korz.vsta z 
większej pomocy państwa. Tajemni
ca tych różnic kryje się w lepsze; 
kulturze rolnei. starannej agrotA!ch
nice, w stosowaniu kwalifikowanych 
nasion, w racjonalnym żywieniU ~ 
pielęgnaCji zwierząt. 

Poziom kultury rolnej przodują
cych gospodarstw i rejonów dt!'Cydu 
je o ich wyższej produkcyjności i do 
chod'Owości. 

Wielu rolników np. domaga się 
zwtiększenia d'06taw nawozów sztucz
nych. Zwiększamy ~ r. roku na rok. 
Przyrost plonów uzyskiwany dzięki 
tym dostawom jest jednak bardzo 
różny w poszczególnych wojewódz
twach, powiatach i wsiach. Przy bar 
dziej prawidłowym nawożeniu rolni
cy mogliby uzyskiwać efekty ~nacz
n.ie wyższe niż te, które osiągają fak 
tycznie. 

Wskutek złej gospodarki 'Oborni
kiem prz.cpadają u na.s tysiące ton a
zotu. W minimalnym stopniu wy lw
rzystujemy tak cenny materiał, jak 
torf, który użyty jako ściólka bądź 
kompostowany z obornikiem może 
nadzwyczaj skutecznie zwiększyć plo 
ny zbóż i okopowych w setkach tysię 
cy g<l6podarstw. 
Zużywamy w większośCI! gospo

darstw na l kg przyrostu żywca 7-8 
jedn06tek karmowych, a średnio w 
kraju 6 jednostek. Tymczasem w sze
regu krajów europejskich. jak też w 
", "' u gospodarstwach w naszym kra 
j , ~ n 'e przekracza się 5 jedno kar
~1 '-. • .rcn na każdy kilogram żywe ... 
Racjonalne karmienie dałoby więc 

Ni~ wolno godziĆ się z takim mo-
dliwym społecznie postępowanieM. 
Czas wypowiedzieć ""alkę tym, kt6-
rzy hamują postęp agrotechniczny l 
hbniżają poziom kultury rolnej, szko 
dząc w ten sposób zarówno sobie. jak 
1 całemu społeczeństwu. 
Należy ująć w ramy ustawowego 

obowiązku stosowanie kwalifikowa
nych nasion. środków chwastobój
czych i owadobójczych, zagospodaro-
wonie pomelioraCYjne I konserwacje 
urządzeń melioracyjnych oraz Inne 

• przedsięwzięcia podnoszące kultur~ 
rolną, a wymagające udziału I podpo
rządkowania się całej wsi, czy groma 
dy. Władze państw.owe powinny uzy 
skać odpowiednie uprawni.enia pozwa 
lające n a stosowanie środków przy
musu i sankcji wobec tych. którzy 
wbrew obiektywnym warunkom, 
wbrew dążeniom więks2lOŚCi chłopów. 
przez swoją zacofaną niechlujną gos
podarkę hamują, lub wręcz uniemo
żliwiają przedsięwzięcia Da drodze 
rozwoju kultury rolnej i wzrostu 
produkcji. 

Trzeba skończyć z tolerowamem 
ty(: h , którzy swoje wstecznictwo. nie 
dbałość czy aspołeczną postawę osła
niają powtiedzeniem: "moja rola. mo
ja wola", używają tej swojej woli do 
kultywowania za<X)fania w rolnic
twie. Jestesmy przekonani, te WSZy! 
cy pragn'lcy szybsz.ego postępu roln~e 
twa, z uznaniem powitają przepisy 
prawne uławiające walkt: z zacofa
niem. ciemnotą i marnotrawieniem 
roli. 
Postęp· w rolnictwie, krzewienie 

kultury i Oświaty rolniczej nie mogą 
się dokonywać bez czynnrego udziału 
specjalistów, bez licznyc h kadr agro
nomów, zootechnik6w i mechanizato 
rów. Państwo nasze nie szczedzi środ 
ków na wyszkolenie coraz 'liczniej
szych kadr specjaliistów rolnych. W 
cic,.g'u 15 lat władzy ludowej wyższe 
i średnie szkoły rolnicze opuściło po
nad 39 tysięcy absolwentów. Ponad
to posiadamy znaczną ilość specjalis 
tów przedwojennych. Jedna.k~ tylko 
niewielka część specjalistów pracuje 
bezpośrednio w dziedzinie produkcj:i 
rolnej. Bezpośrednią, instruktażową, 
prOdukcyjną pracę na wsi. prowadzi 
zaledwie ponad 4 tys. pracowników 
z wyższym l średnim wyk..Ltaioe
r.i.:.m rolniczym. N ie można godzić 
sfę dalej z taką sytuacją, gdy przy 
tak znacznej liczbie posiadanYCh spe 
cjalistów, rolnik - producent pozba
wiony jest wciąż fachowej rady i po
mocy agronoma i zootechnika, zdany 
na własne tylko doswiadczenie l na
wyki odziedziczone po ojcach. 

Czas najwyższy skJ:erować na wieś . 
na stale do pracy ramię w ramię z go 
spodarzem indywidualnym i chłopem 
sp,:,łdzielcą setki i tysiqce doświad
czonych specjalistów, którzy wopar
ci u o kółka rolnicze zapewnią pra
widlową strukturę zasiewów, upra
wę pól li łąk w każdej wiosce. d'Opil," 
nują wymiany nasion, nauczą racj<)
nalne§'o nawożenia. racjonalnego ży
wienia i pielęgnacji zwierząt. staną 
się na wsi nosicielami wiedzy rolni
czej. organ1zatorami kursów oświaty 
rolniczej i szkół przysposobien.ia rol
niczego. 

Hasło: specjaliści na wieś do pro
dUkcji da się urzeczywistnić tylko 
(CIĄG DALSZY NA STRONIE 6) 
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Piękny sukces odniósł polski 
IPrlnter Folk. który Jako plerw
I%Y Polsk w historII olimpiad za
kwallflkował się do rinalu na dy
.tansle 200 m. PcI;,k biegi w 
plerw!!ZYtn półfinale I zajął dru
Ile miejsce z czasem 21.0. Zwy
ell:żył Francuz Scye w czasie 20.8. 
Trzecim finalistą z tel'0 przed
biegu "ostał Carney (USA) 21.1. 
Warto podać. że z przedbiegu te'0 wyel1mlnowany zoslal za dwa 
falstarty doskonały sprinter an
Illelskl Segal. Z drugiego pólf!
n!lłu do decydl1j~ceJ walki o me
dale zakwallflkow .. ll .Ie: Berru\l 
(Wl'Oehy). który wynikiem 20.S 
ustanowił nowy rekord oUmplJ
lki, NOf\ton (USA) - 20.7 Oraz 
J'eohnllOn (USA). Wśród wyelimi
nowanych znal"".1 się m. ·In. do
SkOnały sprinter angielski Rad
tc>rd. 

'ODI\TE'I( SPORTOWY • NOWI'" R'Z.E'SZ.O't\l~K'C" ... 

Bieg finałowy na 200 m to znÓw 
... I~ka niespodzianka I plerw9za 
od 1908 r. porażka sprinterów 
USA. Faworyt tej konkurencji. 
Ray Norton, zajął w flna'le J.lc>
plero 6 miejsce z czase-m 2"0.9. 
Wielki sul<ces odniósł reprezen
tant Wioch Llvo Berrutl, który 
wynikiem 20.5 wobył złoty me
dal I pooe>Wnle wyrównał rekord 
tv.'iata oraz wla:;nv olimpijski. 
ustanowiony w półfinale. Życio
wy sukces mote zanotować n. 
...... olm koncie także Marian Folk. 
kt6ry jako pierws7.y 7. Polaków 
zakwalifikował sie do .prlnter
Bkle!(o finalu. W d·oborowym to
warzystwi e Marian Folk za,j~1 
ezwart~ miejsce - 20.~ wypnedza 
j.c dwóch Ameryl,anów: John

"Złoty" bioR Krzyszkowiaka 
na 30DD m z przeszkodami 

IlOn. I N-or~ona. 

L Berruoll (W~hy) 
:L Carney (USA) 
I. !!eye (Francja) 
&; rOIK (POLSKA) 
S •• rohnson ruSA) 
L N.or·ton (USA) 

N. 5hrcle bl~ lU' S.OOłł m z 
przes1.kodaml Itanęlo dziewięciu 
zawodników. Zaraz po otarcie na 
p rowadzenie wychodzi r~rezen· 
tant ZSRR Konow. Za nim bie,
nie Belg Roelants oraz drugi bie
ga." radziecki SOkolow I Am~
rykanln JonK. Polak n. nósteJ 
pozycji. Sytuacja nie r.mienia II~ 
oż do drugiego okrążenia. PI"rw
na trójka uzyskuJe kllkum.lro
wą przewagE:. przy końcu drugie
go okrążenia Krzyszkowiak wy
chodzi na piątą pozycję. W czo· 
lówce nadal bez zmian. Na czwar
tym okrążeniu Polak przyspif!sz"1. 
JCgt już na trzeciej pozyc'i. N. 
c?ele staw~i biegnie teraz: Belg. 
Konow. który dotychczas pro· .. ·.-

!li ~ dzJł, zaczyna zostawać w tyle. 
20'S Drugi jest Sokolow. Za KrzyH

. kowlakiem bIegnie Rtv,zczyn. w 
~~.~ I połowie pląt"go okrążerlla Krzyu

- 20 R kowlak wychodzi na drugie mlej
: 20.9 sce. BI~IP,.e za Sokołowem, który 

Na zdJęcIu: 
PierwiZY I le
wej Ma.ria.n 
Folk. 

",mienił w prowad""nlu Belga. 
Ten ostatni spada na czwartą p.:>
z:ycję. Wyprzedza go Rżyszczy'1. 
Do końca pozostało. już tylko dw. 

(CIII&' da.luy na Itr. 2) 

PodzIał medali 
ZSRR 
USA 
Niemcy 
Włochy 
Aust.ra!!a 
We.:ry 
Turcja 

złote 
19 
a 

N·owa Zelandl. 
WieLka Brytani. 
POLSKA 
Rumunia 
CSRS 
SlW.,ej8 
Buł!(arla 
Dania 
Japonia 
Belgia 
Francja 
Holandia 
Austria 
Ju.g·o~ławl. 
Kanada 
ZRA 
Brazy1l8 
Fln'landll 
Indie Zach. 
Iran 
Mcksyk 
Szwajcarl. 

8 
6 
S 
3 
3 
2. 
l 
l 
l 
l 

.1 
l 
1 

uehrn. 
a 

12 
13 

4 
e 
7 

3 
1 
I 
1 
l 
1 

, 
2 
I 
1 
I 
l 
1 
l 

br~z. 
11 
11 

6 
4 
3 ' 
~ 

I 
I 
3 
2 
2 
l 
l 
2 
I 
2 
2 

I 
I 
1 
l 
l 
l 

Nieoficjalna 
punktacja 

Cenny sukces polskich młociarzy 
Ruta e 

i Ciepłego 
W finale rzutu młotem pierw

szy 'laje w kole TaQeusz RuI.. 
Szybki 0\)1'0: i młot laduje na 
od:egłosc! 65.5!. Zsivotzky osiąga 
lylko 60,83. Z·nacznle słabsze od 
Polaka rzuty mają Amerykanin 
Hall. Jugosłowianin Bezjak t Au ... 
strlak Thun. Rekordzista świata 
Connolly rzuca tylk·o 63.05. Nor
weg Strandll i Anglik Elli! palą 
Iwe próby. Trzynasty rzuca Cie
pły. UzyskuJe 60.03. Pr~edostalnl 
staje w kole Rudenko. Na tablicy 
ukazała si<: I1clba 65.60. Reprezen
tan,t ZSRR obejmuje prowadzenie. 
Pierwszą kolejkę rzutów zamy". 
Samocwietow, próbę pali. 

W dru!(leJ serii rzutów Rut po
prawia swój wynik na 65.54 I zno-
W\J wyc I>odzi na 
Włll nlespod7.łank~ 

prowadzenie. 
robi Ciepły 

osiągajac 54.09: Connolly I Ruden
lro uzyskuJ~ słabsze wynild nit 
w pierwszej ... ril. 

Trzecia seria przynosi, 'ak się 
później okazalo. rozstrzygnięcie. 
RudenKo uzyskuje świetny wynik 
67.10. który zapewni mu złoty 
medal. Rut spada na drugie miej ... 
sce. 'VieJka sensacja. Do osta~e
cznej r·oz.gry\\'ki nie zakwalifiko ... 
wal się Gonnolly. Wśród sześciu 
najlepszych nie ma również Sa ... 
mocwletowa i NIkuli})" ZSRR. 
Odpadł Amerykanin Hall i An
glik Elan. Na placu boju pozo
stali dwaj Polacy oraz po Jed
nym reprezen,tanci.. ZSRR. USA. 
W,*ier I Irlandii. Rozpoczyna się 
czwar'.B seria rzutów. Próba Ru
t. nie udana. Tymczasem mtot 
Zslvolsklego ląduJe na odległCk';cI 
65.79. Węgier wychodzi na drugą 
POZycJę. Poprawia się Cleply 
64.57. Pozostate serie nIe przy
r>osza zasadniczych unlon. Rut 
zdohywa brą.zowy meda!. pierw
szy dla polski w tej konkurencji 
w historII Olimpiad. Olgierd Cie
pły Jest piąty - ustanawiając ne
wy rekord życiowy. 

1.. Rude"kow (ZSRR) 
(rekord 

%. Z:~lvotzky (Węgry) 

3. RUT (POLSKA) 
4. Lawl",r (Irlandia) 
5. CIEPLY (POLSKA) 
6. Bezja" (Jugosławia) 

n.lo 
olimpijski) 

65.79' 
eS,64 
84.9:; 
54.57 
84.21 

TOTO-LOTEK 

Na zdJ~(llu: 
Rrązowy m~da 
lIsta w rzucie 
młotem Tade
usz Rut. 

• 
• 

Na sdjęelu: 
Olgierd OlePh'. 
który w nu. 
IDłotetn zaJ~ 
uszezyme P14-
te tniejaee. 

• ............................ 
TeodDr Kacerka zdobył brqZOtll9 
medal na za~ończeniB swej kariery 
Wyścig sklfflnlstów zaczął się od 

falstartu. Po powtórzeniu st.rtU 
prowadzenie obeJ muJe Ameryka
nin Parker. W niewielkiej odl~
głości za nim znajduje się Teo
dor Kocerka. Na tl'zecleJ pozY"JI, 
mniej więcej równo. płyną IWd

now i Wioch Rebck. Parker. ,ta
kowany jest przez Kocerkę, ale 
nadal prowadzi o ćwierć długosci 
lodzi. Zostaje nieco w tyle J?mes 
HiU (Nowa Zelandia). Półmetek. 

wykazuJe jednak doskonal" for
m~ I nie pozwoli zmnleJszy~ 0d
ległoścI. Przepływa lInl~ mety jS-

1<:0 zwyc\~zca, zdobywając knl~J
no drugi złoty medal. Zmo:czenł 
walką Kocerka i Parker pozwa
lają na ostatnich metrach wy
IJrZedlić Si" Niemcowi Aehlmo,,,1 
HiUowi, ktory zdobywa srebrny, 
medal. Kocerka wyszedł zwyc;~ .. 
ko z pojedynku z Parkerem, 
i zdobyl brązowy medal. Parke~ 
zmE:czony prowadzeniem. pl:t.e
grał jeszcze na ostatnich mett'ach 
z Nowozelandczykiem Hillem. 

WYNIKI: 

1. ZSRR 
2- USA . 

Niemcy 

270,!'i p~t.1 
241,75 " 

"21, 28,' 38,40, 43, 4.9 
,dod. 14 

Na czele nadal Parker, za nim 1<0-
('crka. ale pł;vn,!cy na dalszej po
zycji Iwanow rozpoczyna a tak. 
Zwio;ksza częstotliwo:ić ud<>rzeJ\. 
atakuje Kocerl'ę. zbliża sie: do 
Parkera i po zaci~tej' walce z I. 
,Amer.ykaninem ObejmuJe P{(lW~- z. 
dzęnie Kocer"a i Parker - rów- 3. 
nież zwiQKszają tempo \ldecz~n 4. 
i. usiłUją zbliżyć sl~ do Iwanowa. 5. 
~,IIL,trz OlimpijSki z MeLhourne 5. 

Iwanow (ZSRR) - 7.13,_ 
fUli (Niemcy) 7;20,2 
Kocerka (Polska) 7,21,2 
Hill (Nowa Zelandia) -
·Parker· (USA) - 7,29,2 
Rebck (Wiochy) - 7,J1,O ..... , ..•. -., ....................... ".:. .... . 

Adamski, Paździor, 

Pietrzykowlki w • 
I 

Paździor 

Walasek 
finale 

3. 180 
4. Australia 94 
5. Włochy 93 
6. Węgry 89 
7. W. Brytania 69,75 
8 . POI,SKA 59,1 
9. Rumunia 39.35 

1.0. CSRS 38 
11. Szwecja 36 
12. Holandia 35,75 
13. Francja 31,5 
14. Japonia 31,1 
15. Turcja 25,6 
16. N. Zelandia 22 
17. DanIa 21 
lS-HI Belgia I Buł-

garia po 18 
20. }o'inlandia 16,6 

II 

• 

10 mln dObrel gry to za mało na zwycięstwo 

Unia Tarnów Stal Mielec 1:1 (1:1) 
ID min. Cr.yl~k 1:1 nieć" tu manym l dośwladcz:>-3. min. M8>!urek I nym piłkarzom Stali MIelec, bJ-

naIną makaymo;. te mecz trwa 
UNIA: Czekanowsid, Tyll~ak, 90 minut. Zmll~ nss do tego 

Mazurek, Palemba, Guzy. Nowak. sobotni WV8lęp (!llelezan w Td:
WItek. Kocw .. , RtI4lnek., Duble!. nowie I trudna do wvtłumacz.-
Go.ek. ni. krańcowa m~t.moif07.a gości 

STAL: Mysbk, Opiell!.a, Jli.ról w przeciągu zaledwie kilkun.st.J 
Gaj, .Bude-k, C"udo. Gazda, Cz~'- .ekund. 
lok, Pyk", ToboJik. Kapuśclń.ki . 

Nieche,tnie przY:l<l.zie • .,przypom- Taka nagh zmlona na gors.e 

.-zybko przeszedł on w prawt1d
wą gorycz I rozpacT.. Stal zupeł
nie Ijrzestala grać. Oczywiście n~ .. 
nai~zy tego rozumieć dosłowni ... 
Grała w dalszym ciągu, lecz o.gra
niczyła się tylxo do obrony IWe>
Jej bramki I statystowania n.' 
boisku. Jeśli chod.zi o .ta'k. Na
p."d gości JU2 do końca rue rdOb;r1 
się na ciekawszą Bkcję. 

(Ciąg dalszy na str. %) 
.........~~ .......... --. ......... 

GRUPA POł,UDNIOWA 
Naprzód I,ipiny - Górnik Ra

Wa.wel 

P8M'Z1or wygrał Iwoje czwarte 
kOlejne spolkanl" z miatr em 
ol.\.mpijsklm z Melho.urne - Me
taggartem (W. Brytania). Był tO 
dobry mybki I Ofensywny bok •. 
Szkot, roz.począł walk~bordzo 
skwpiony, uważny.. . poluJąc 11a 
l<ończ'Iev cios. PazdzlOr me d,ł 
mu do tego o.kazii. Sam atakow,/. 
wytrącał AnglIka z koncept'l, 
zhierając c'nne punkty. Druga 
runda naletała również do pol,. 
ka, chociaż wygraI on Ją .mini
mainie. d zi ekl lenueJ koncow
ee. W trzecim sta rciu ataki Pot
d'zlora u coraz eZE:~t.sze. Polal< 
jest ofensywny. ale Mctag,gert d-,
monS'tr u je dobrą obron!;, kto.l'a 
nie po n~ga mu Jednak, bo run
de: wygr y wa Polak oraz walk~ 4:.1, 
kw&llflkuJac się do finału. gdZIe 
pneclwnlkiem jego b~dz!e W'o~h 
l.,ttpopcło, który z \rude.m "'l'
punktowo I stosunkiem głosów 3:2 
Argelltyńnyk& Laudoruo. 

trom. Pod konie<: rundy Polak 
laduje dwie piękne serie na szcz~
k~ krępego. silnie zbudowanego 
pięścia.r:r.a radzieckiego. Druga 
runda była bardziej wyrównan., 
Jednak w trze-eleJ U\owu lep~'Y 
był Polak .. Je'!o celne lewe pro
ste ubiegały czyhającego na. z~
d.nl~ decydującego cl~u FI~C>
(a'11owa. Cios \,en nie padl I Polak 
wygrał walkI:. chociaż decyzja &~
dzi·ow była zaskakująca. Przyzna
li oni zWYc!Gstwo Polakowi 4:1, 
punktując: 60:57. 80:~7. 59:53, ~9:~9 
ze wskazaniem Walaska i 57 :Fn. 
Przeciwnikiem Polaka w fi.nale 
będzie Murzyn "merykań.ki 
Crock, ·który w drugim starciu 
znokautował Rumuna Mon!&. 

.•. a gdyby Kruk i Matyszczak nie spudłowalI.. • 

moie zdarzyć sl~ tylkO malo od
porn y m psychiczni~ l.awodnikum 
w bardzo ważnym spotkaniu. g<iy 
ich przeciwl1ik zdobędue przypad
kowo ,,7.ałamuJącą" br.mk~. 

dlin 1:0 (1 :0) 
Concordia Knurów 

Kra.ków 0:2 (0:1) 
Garbarnia Kraków Wawel 

Drogosz 
"\IV n~stępnym półfinale !'tra cl

r&śmy jednego z nal<zych CTrHo
wyeh plę.~ciarzy, Leszka DrogosUI. 
spotkal się on t r~prezentantem 
ZSRR - RMJoni~klem I zacz~l 
walkę bardzo obie<:uJ~co. Pohk 
Hale ata kowaJ. na,.,ucll przeciw
nikowi swój styl walki l z.bier 3ł 
punkty. Niestety, wI<Z}stkie \e 
pi~kne akcje nie trwały długo. 
Drogo· .owi marczy!o sll zRled":'le 
na pletv\'Su; I połowę drugIej 
rundy. Potem 'Uleząl !Iabnąć, ~ 
odbiło si~ na stylu j"$O walkI. 
ObserwOWAliśmy sz~rpanlne:. prze
trzymywanie i wi~le nieczystych 
ei~6w. RBdonlak też n!euzysk.,> 
wyriIŻneJ przewA!;1 i drugą rund<: 
można było Z"llC7.Ve na kOrz:y'ć 
Poiaka. w trzecim ~arciu łep
&zym zaw.odniklem był b.,k,~r 
ZSRR. któ r y wygral ją ni~7.nac!.
nj~. W sumie v/al:":a byla wyrów
nanA, a nam, pu15k im obser,,'ato
romo wyó&wało s, i ~. Ż f! minimalnie 
wygrał ją DrJg~. J~dnak ko.m· 
"let s~d !.iÓw , t os u,nkie m glos ÓW 
3:2 przy·znał zwycięstwo Radon,a
kowl. 

Walasek 
e!!'Wutym Pola'ld..m .ls:t6ry wal

ezy,", b~zje d.Uś w flnałaeh na 
r1.ng<J w palano Oell.o sport. 'ejŁ 
!l~ reprezentant wag! średniej, 
Tadeun Wala s ek. Wygr"l on pÓI
finałćw'l walkI: z F;eolanowem 
(ZSR..1'\). Zw .. cit:stwo Polaka nie 
podlegało dyskusji. Pierwszą run
dt: Walas"k w:;grał rótnlcą c:.,> 
najmniej 2 pkt., które zhierJI 
dz.lekl precyzyjnym podwójnym 
lewYlJl pJ'ostym i eelnym kOll-

Bendig 
BeT1dłg przegrał Wl'u-':!de 

swoją p6lf1nałową walk~ z mi
stnem Europy z Pragi - Grigo
riewem (ZSRR). ale stoezył z nim 
piękny pojedynek. Nasz młody 
pięscian: nie uląkł si" llawy re
prl"z"ntanta ZSRR. W.lezył ener
gicznie, z zębem. Chyba najlepie.i 
w ciągu całego. turnieju. ~we 
proste często trafiały w I rundz;.e 
zawo.dnlka radZieckie,o. a kiedy 

(Dokońozenle na Itr. 3) 

Żużel I liga 

Cracovia 
83 mln. Sudl!:T 1:0 
II min. S .... oboda 2:8 
CRACOVIA: Mich"". Dnrnlok, 

Kf>tWp@l,ki, Kh.put. MaIlOn:, Burla 
(Jarezyk), Fr .. ."I<, Juczyk (Swo
boda). Manowskl, SUdH, Ziombka. 

STAL: Majcher, Gnida. Myśli .... -
ezyk. Skiba, Winlar~kL Kremen
tow!lkl, Matysl.k. Kwiatkowsłd, 
Kruk (Swlerk), MatylZcz&k, Wi'-

. !l.łew.kl.. 

~ecz zaprzepalzezonych okazji 

Stal Rźeszów - Unia Leszno 45,5:32,5 
W ~egr8nYl'l'l 4 bm. meezu o 

mistrzostwo I l\1It1 tutJ>oweJ Stal 
Rz .. "ow wygrała z Unia ~szno 
45.5 :32,3. Punkty zdobYli dla zwy
cięzców Kapała 13, Bnozowski n: 
Kępa 6, PiJarczyk &,5, St'lweekl4 
I Kooclelak 3 zaś dla 10ŚCl Ben
tk" I Walińskł Pl) 10. Kud .. k 5, 
Barto5zklewlcz 3, Nowak 2,5 i 
But·kowlak l. N&jlepszy eus dnia 
uzyskał w 1 biegu Kapała - 76,6 
sek. 
Mało kto lPośród 7,grom8dro

nych w rp../rordowej \1 ośc I 30 tys. 
widz6w spodziewał sl~. te zwy
cięstwo Stlili b~dzie tak nikle I 
wlsz~ce przez dłu.g\ czas Hna włO
sku". Pneclet nawet w Le«znie 
na nleunJernle trudnym tamtej
P.ym torze staiowcy wygraJl u
ledwfe o 1,5 pkt. mniej. Trzeba 
tu jednak od razu Po.wledzieć. te 
obo.k br.,ku MaJlnowsklego I wy
raźnej I'.ledyspozyc.ll Kościelaka i 
Staweckiego - duiy "udział" w 
tak nikłym wc.rora,lszym SUkCMi" 
m lały przede ws:r:y:stkJm defekty 
maszyn. 

Spotkanie bardllO 

obl~uJaeo dla !fOS1'odar:r:y, c'lzio:
ki d,oskonałeJ postawie Br:oozow
sklego, który wespół z Kapałą 

(CIąg dalszy na litr. 2) 

Przed Tour 
Komitet Org.:lnizacyjny II e

tapu XVII Wyścigu Kolarskie 
go Dookoła Polski w Stalowej 
Wol! donosi, Ż€ w tej chwili na 
wierzchnia drogi w końcówce 
II etapu łącznie z wjazdem ~ 
stadion została całkowicie 2la
kończona Opisl'łny w ,.N~i
nach Rzeszowskich" z .dnia 24 
sierpnia fatalny odcinek 2-ki
lometro~j trasy w Jamnicy 
znajduje si~ w końcowym sta
diW'Jl DudoW7,.. - .,- - - .-

Stal Rzesz6w 
2:0 (0:0) 

Sędzio .... ał p. Konauki z Opola. 
Nikt wprawdzie nie mówi! tego 

głośno, faktpm było jednak, Łe 
drużyna rzeszowska wiązal. z wy 
stępem.w Krakowie możiiw06ć 
odzysk","ia znikomej choćby sun
sy na ewentualn~ włączenie li~ do 
decyduJacej rozgrywki o awans 
do I ligi. Szansa ta Już JeJlt prak
tycznie za nami I w tej sytuacji 
ambitne &tarania trzeba chyba 
będzie przelo.żyĆ co najmniej o 
rok. Chociaż teoretycmie stałow
ey mogą Jeszcze Ubiegać .. I~ o) 

drl:", pozycję. A ta - jak wi .. -
dOI,," - daje równiet awans. 

Krakowianie. twyclężyłl w ~. 
botę jak najbardziej zasłużenie. 
przewy7.!zając gości w sposób wy
raźny we wszystkich Iinlacn. 
Prawdę mówiac dwie bramki 
biało-czerwonych w ctęścl tylko 
odzwierciedlaJa przewago:, Jak1 
przez większosć spotkania. mic: 

(Ciąg dalszy na str. 2) 

de Pologne 
Komitet Org;mizacy}ny Vi' 

stalowej Woli. mimo że jest 
beniaminkiem w tym wyścigu 
robi wszystko, by wypaść jak: 
l),:.~kazalej wśród miut etapo 
wych. 

Miłośnicy kolamwa 'ut dziś 
lTl()gą obejrzeć liczne nagrody 
ufundowane przez zakłady pra 
cy i instytucje społeczne z na
szego terenu, wystawione W Do 
mu Książki w StalO\vej Woli. 

(Clą&' dalszy na str. 2) 

Wirek 3:2 (0:2) 
TABELA A w sobot.~ było odwrotnie. Stal 

przez piuwsze ID minut .. miaż~ 
dtyła" dosłownie przeciwntka. l Cra.covla. 
grała w,Ysmienicle. Wszystk~ go,;- Stal J\Yid~o 
elom wychodziło. nawel naJlrud- Gl' • __ 
nieJsze zagrywki nie stanow;ły Pi3.'\t· IW""" 
"pecj.lnej trudn~ci. PiłkA jak Ga.rbarnia. 

16 24:8 !8'13 
16 22:10 27:1« 
17 21:13 311:19 
17 18:16 22:14 
16 18:14 111:18 
17 17:17 17:%1 
17 16:18 24:17 
17 15:19 20:20 
17 13:21 20:21 
17 13:19 20:30 
16 13:19 16:31 
15 8:22 18:30 

za"zarowana "latała" od nogi do Stal RzeszóW 
nogi zawodników mieleckich I wy I 
daw~ło si~ że Unia clo:żko zapł .. - Naprzód I, pln,. 
ci za do.tychczasowe sukcesy Le Unia Tarnów 
Stal~. W 10 minucl~ odbita przez Concordia. 
bramkarza Unii plika. po strzale 
Pykl. wysr.ła na krótko w po;e I Wawel Kraków 
tu dopadł JII CzylGk. Stal uZY'- Gó-rnik R.a.d.lln 
kala pier~zl\ bramkę. co. wywo-I Legia Krosno 
lało wŚTód bard"" licznych klbi- . 
ców mlelcu·n ..ntuzja.zm. Nieslely Wawel Wirek 

Legia Krosno - Piast Gliwice 0:1 (0:1) 
n mlon. Sobezak 0:1 
LEGIA: Jli.ola.nko (K.UuI, Tn'

cl .. k. Gębaro,.,.."I, Wn~kl. Jli.l.<>e, 
twiąkała, Kordyś, P.mul~, Pa-
wilk. Skowron..J<, 8ladek. . 

Piast: Stcin, Ch robak. Urba6-
etyk. Lilek.. Skowronek, Majka, 
Stach, SOhczak, Krajczy (Mag-

ci I umieścić pU\j:ę w siatce lok\. 
Krośni~ nie zupełnie nlepotrzeob. 

nie forsry\Nall \.et gr~ trodklem 
boiska. a tu na przeS'l.kodzJe rtal 
dobrze usp01;obiony I spokojD.IA 

(Ciąg dalszy na str, Z) 

dziani. DerA. Hajn. GRUPA POLNOCNA 
Sędziował p. Spyeba!Jld - LO- p. . '. B-

d.zi. Warta OTnan - Zawlsza ~v 
Spodziewano .Ię. te Legia nil goszC'Z 0:4 (0:1) 

swoim bo'sku po ,,"omotneJ .1'0- Unia. Gorzów _ Bałtyk Gd;," 
ra7..ce w KrakOWIe b~dlle chelal~ . 
zrehabilitować sie I zdobyć 2 pkt: Dla 1:1 (0:1) 
Nic takir~o sie nif' stalo. Legia OliMpia. Pcmzań - Unia R .. 
uległa Piastowi, mimo że z prl.~- cibórz 2:5 (2:2) 
biegu gry bardZIej sprawled,,-
wym byłby wynik remISOWi· 
Szczególnie dużo pretensji można 
mleć do ataku gospodarzy, w któ
rym wystąpi! nowo pozyl!'kany za
wodnik P.wUk z Nowego S.ą~z.a. 
Gdyby nApastnky mielscowy~h 
częściej decydowali iiI! na »trzał. 
z pewnościII bramkan Pluta m'J
siaŁby przyn;o,)mnlej raz uapall
lować w tym spotkaniu, a było 
ku temu wiele sposobnośet ba
wiem o.brona I pomoc cz~sto ~a~l
lały linie ofensywne Legii i wx· 
starczyŁo trochę przytomno,ćl 
oraz zdecydOwania, by wym"n. 
wrowac dośĆ ospale. Ile td.cydo
warue &uJ.eycA deLeJl,iorćw Coi-

TABEJ,A 
7.awl!na. Bydr. 17 28:8 36:5 
I,~h PMJ11afl 16 21':6 28:10 
Sląsk Wrooław 17 23:11 U:U 
Arkooia Szmec. 16 22:10 28:1ł 
Unia Racibórz 16 21:11 35:111 
Bałtyk Gdynia 17 16:18 15:1" 
CaJlsla ]6 11:%1 ZI:21 
Olimpia Poznań 17 1l:23 23:33 
Witrt.a Pomań ]7 11:23 16:H 
Polonia W-W& 17 11:23 lł;Jl 
UnIa Gorzów 17 11 :23 11:31 
Foloo1a Gd&ńak 15 ,:2.& 1::7 



Janiszewska Złoty" bieg Krzyszkowiaka 
i Jeslono"ska " (CIl\&' dalszy !e Itr. 1) zwycięzcy. Radość wśrM Pola-

awansowały 

do p6łfinału 
200 m 

W przedbiegach na 200 m ko· 
biet bez trudu zakwajfikuv.' ały 
się Janiszewska i Jcsionowska. 
Najlrudn i~j szy pl'zedoieg wylo· 

80wała R yc hterówna. W 6 seriI. 
w której biegła zna:a,ła sie zna· 
komita Amerykanka Rudolph. 
Angielka Smart I zawodniczka 
ZSRR Masłowskaja. Polka miała 
4 tor. Wystartowała bardzo d,'· 
brze. Do połowy dystansu na· 
.... iszała równq wplkę ze swoImi 
rywalkami. Dystans zaczeła d-o· 
piero tracić na drul(icj setce i 
.ost3.~ccznie za.iela 4 miejsce~ 

Do p6łCin?łów bie~u na 200 m 
kobiet zakwalifikowaly s ie nasle· 
pu.i ace zawod nic złd: Rud o iph 
(USA) . Masł ~ws kaj.. (ZSRR>. 
Smart (Wieika F<ry t anla) . Leone 
(Włocbv' WIJ'iam" (PSA'. Birke· 
mever "(Niemcy), Capde'lille (F,an 
cj.a) . Heine (;>1 iemcy). Flemlng 
Ulustralial. !aniSlewska rpols·sa'. 
Itklna (ZSRR). Raepke (NIemcy>' 
Hylnan . (WIelka Brytania) i Je· 
slonowska (Polskal. 

110 m ppł. 

Okrąże ni". Nadal 'prowadzi SokI)· 
law. kilka metrów Z" nim bieg
ni:! Krzyszkowiak. Dwójka la zy· 
skuje lO-metrową przewag~ n1<'l 
Po ·"yszczy nem. 

Ostatnie okrążenie! POdnl"cen!", 
na stadionie wzrasta. Dopln, sta· 
ie si ę coraz silniejszy. Z jedn"go 
końca stadio nu clobie~. skando, 
wanie: Krz\'szkowiak! 

Do met\· l eszne tylko 2~n m . 
Kr7.yszkowiak rozpoczyna finisz . 
,blii" s in W m~nienlu oka do S., . 
1< "low •. mija go i systematvczni .. · 
"wi ~k,,~ sw~ przewagę. Biegn.~ 
!~kko. Na ostatnią prostą wych-'
rlzi z przewagą 6-7 m nad Soko
lowem. który nie ma Już 51/ n .~ 
at.k. Pol"k bierze ostatnią prie. 
szkodę. Niezagrotony przerywa 
tasmo: . Stadion wiwatuje .na. ez"Jć 

o wejście do II ligi 
Górnik ltonin _ . Czarni Za-
gań 2 :0 (1:0) . 

Za.tok", Braniewo ....:.Pomor~a
nin Toruń 3:0' (2:0) 

Urii~ Lublin - Lotnik W-w .. 
1:0 (0:0) 

Swmbierkl - ButnlkNo~ 
Huta 2:3 (1 :1) 

Błękitni Kielce - SkraCzę
!ltoehowa 4~0 (1 :0) 

Włókniarz Pabla.nlce - SłaJ 
Nysa 5:1 (2:1)' . 

Mistrzami poszczE'gólnych 

Xów ogromna. 
1 'Krzyszkowiak (polska) 

(rekord olimpijskI) 
2. Sokoław (ZSRR) 
3. Rżyszczyn (ZSRR) 
4. Roelants (Belgia) 
5 TJoernebo (Szw~Ja) 
6. Mu .. U"r (Niemcy) 
7. JonM (USA) 
8 Konow (ZSRR) 

I .3 4.~ 

8.36.4 
R.42 .2 
8.47.8 
8.58.8 
9.016 
ua 2 
• . 18.2 

Rzufdyskiem 

Rykowska 
wyeliminowana 

Zawód aprawlła w 8Oboto: Ry' 
!<.owaka. która nie zdolała zakwa. 
Ufilrować sio: do finału rzutu dy
sk·i~m. Minimum wynoRilo 47 m . 
W pierwszym rzucie Polka uzy. 
skala tyłka 36.75. dru.gl "pa li ła. a 
w ostatnIej serii pow tórzyła 
pię~wszy rezul ' at. Do finału nie 
zak\\'aHfikowaia sie również zna. 
na Niemk~ Mup.ller. która wszy. 
stki~ trzy rzuty spalilfł, 

Do finału zakwalifikowały sl-: : 
. Manoli" (Rumunia) - 4~ . :;7 
. Nemcova (CSRS) - 49.86 
PDnomariewa (ZSRR) - .~3,6R 

~.zultat ten Jest tvlk<> 01 em 
!;o.rszy od .rekordn . Olimp.) 

Hausmann (Nlemcv) 30.8~ 
Kuźniecowa (ZSRR) 49 .36 
M"rtova (CSRS) 49 . ~4 
Tamara Press (ZSRR) 51,47 
Schueh (Niemcy) , ~2.22 
P;. Brown (USA) 51,17 
Olga Fikotova-ConOOl1y 
. (USA) 411.32 

Zapasy 

... 3 może i tutaj 
będziemy 

mieli medol? 
Doskon~le spisuje si~ nasz r~ ... 

prezentant Trojanowski w wadze 
lcoguciej, który w sobol.o: od !l ;ósl 
trzecie zwycięstwo. Przeciwni
kiem Polaka był closkon~ły za
pa.śnik njemiecki Kammerer . . TrO 
janOWSki w swojej karierze ~"ot
kal się już kii'<"krotnic z Kam
mererem ponosząc same porażk .I, 
7,rl ec J'dowa nym faworytem był 
\vięc Niemiec, którego tYPowrtno 
na jednego z medalistów . Połók 
roz.począł spotkanie bardzo do· 
brze i już w trzeciej minucie u
zyskal punkt przewagI. Prow~'
dząc bardzo mądrze taktycznie 
swoją walkę. Trojanowski utrzy
mai zdobytą przewago: do kor.ca, 
zwyciężając jednogłośnie .. Jp.st 
to duży sukces młodego polskie
go zapaśnika. który po zwycię-
5twi~ nad Kammererem jest 00· 
w;Jżnym kanrlyciatem n;:t zdOby
cie jednego z medal i . Po trz~ch 
rundach Poł"k ma t y lkO jeden 
punkt ~tracpn y i znajdlJ ,~e si~ w 
czołówce swojej wagi. Jego prz'~
ciwnik iern w następnej w ~lce . bp,
elzie reprezentant USA Me C"a;'\n, 
.ktńry pokon~ł w s0bot~ na ·pun.<.
t~· reprezentanta Panamy Camp
bptl ... 

Gorzej powiOdło .ię · w soboto: 
drugiemu naszelnu za wodn ikowi 
Kropowi w wadze muszej, którv 
już w 4 min. przegrał na łopatki 
ze świetnym Safepour"m (Iran) lI
raz Żurawskiemu w wadz" piórko 
wej. który spotkał sio: z repre
zcntantem Pakistanu Akhtarem. 
przegrywając na punkty. Obaj 
Polacy odpadł! jut w turnieju. 

Przed Tour de Pologne 

StalIwa Wola żyje 
"czarem" dwóch kółek 

(Clą,g dalszy ze m. 1) 

Lista ofiaro<lRwców :z każ
dym dniem rośnie, a organiza
torzy oczekują na nagrody z 
zakładów pracy Niska i Rudni 
ka. 

Poniżej zamie!'zczamy . listę 
ofliarodawców II etapu : 

Rada Robotnicza Huty Sta
lowa Wola. Dyrekcja Huty, Ra 
da Za·kładowa Huty Su.lowa 
Wola, Szpital Miejski Stalowa 
Wola, Prezydium Miejskiej Ra
dy Narodowej w E·talowej Wo
li, Stalowowolskie Zakłady Ga 
stronomiczne, Rejon Eksploata 
cji Dróg PUblicznych w Tamo 
brzegu z siedzibą w Stalowej 
Woli, Tarnobrzeska Fabryka 
Obrabi.arek, Zakład Energety
czny w Stalowej Woli, Zakłady 
Metalowe Dęba, Zakłady Che
miczne w Sarzynie, Zakłady 
Siarki w Tarnobrzegu, MHD 
Przemysłowe w Stalowej Woli, 
i jedyna nagroda indywidualna 
której ofiarodawcą jest dr Ed
ward Ciśkiewicz ~ SiaI.ówej 
Woli. 

wrAZ Z biletem wolnegó wstęrm 
oraz pamiątkowe plakietki. 'VII 
dniu 12 bm. tj. na mecie zakoń 
czenia II eta.pu. . ........................... .. 

GRUPA POŁUDNIOWA 

Leria Ib Kro_ - BI~ 
dy Ilzeftów 3:4 (1 :0) 

Krośnia.nka Ib - Nafta. Jedlt
cze 0:0 

Wisłoka Dębioa - Stal Ib a. 
BZÓW %:1 (1:1) 

Start Ryma.nów - Gryf M1e~ 
7:1 (0:1) 

Lechia Sędziszów - Stal Ib D42 
biea 1:1 .(1 :1) 

SaMCunka . 
O:Z (0:1) 

TABELA 
Ozami Julo 1 
Start Ryma.nów 1 
Wisłoka Dębica 1 
Bieszczady Rzeszów 1 
Lechia Sedzillzów 1 

:i. ·"v " .. 

Muzyk 
doszedł Iylko 
do ćwierćfinału 

grup zostały następujące zes
pOły: Górnik Konin, Arka 
Gdynia, Unia Lublin, Hutnik 
N. Huta, AKS Chorzów i Gór
nik Wałbrzych. 

Dziś final bokserski 
Wszyscy Ofiarodawcy w Te

kornpensaoi.e za nagrody otrzy 
mają honorowe zaproszenia 

Stil ib Dębica 1 
Krośnianka Ib 1 
Nafta JedliMe 1 
Legia Ib ' Krl>SDO 1 

%:0 
2:0 
2:0 
2:0 
1:1 
1:1 
1:1 
1:1 
0:2 
0:2 
0:2 
0:2 

~ł 
7:1 
2:1 
4.:3 
1:1 
1:1 
0:0 
0,0 
3:4 
1:2 
1:7 
0;2 

W sobot~ rozegrano biegi ell. 
. minacyjne na lin m ppl. w V1 
'. przedbiegu s ' artawał nHSZ repre· 
zentant - Muzyk. który z łatwo· 
śc~ zakwalifik-ował sie do ćwierć 
!inolu zajmujac trzecie miejsce z 
czasem 14.8. Najlepszy wynik w 
eliminaCjach IJzYSlkał Amerykanin 
May - 14 sek. 

TYTUL MORALNEGO 
MISTRZA KLASY A 

UNIA SARZYNA - STAL 
DĘBA 9:1 (6:0) 

W sobotę po południu odbyły si<: 
ćwierćfinoły lJiegu na 110 ppl. 
Trzech najlepszych z kaŻ<le!!o 
przedbiegu zakwa:lfikował·o sle, W Nisku rozegrany zo!;tal 
do półfinalów. Reprezentant PoJ- mecz piłkarski pomiędzy Unią 
ski - Muzyk nie zdołal wywal· S . St l D b t 
czyć awansu . Połak s t artowal w arzyna a , a ą ~ ę y o .' y-
IV serii. St'oczylon zaciety po- tul moralnego mIstrza klasy 
jedynek z WI·ochem Svarą o trz"-I A. Wysokie zwycięstwo odnio 
cie miejsce. Na ostatnich me- sła Unia dla której bramki 
trach Svara okazal sle lepszy. W " . ' 
tym ćwierćfinale pierwsze mieJ- ZdObyli Lada 4, Suplal 3, I 
SCe zajal Jones (USA) - Ił.!. I Sekulski 2. Jedyną bramk~ dla 
przed Cllstiakowem (ZSRR) - pokonanych 7.dobył Dro7.dow
H.3. Svara (Włochy) - 11.4 i Mu-
rykiem (PoiSka) - 14.5. sklL 

Q' .. 

i 

Lekkoatlefyczna Uga okr.ęg9wa .... 

Sanoczanka 
Stal Mielec 
Stal St. Wola 

25'.5'12 
24.258 

22.829 

DziŚ wi .. czor~m poznamy ml~· 
trzów olimpi!skich dziesięci u 
wa);. SpośrÓd ponad 280 pi~'cia ' 
rży; którzy 2i! .i"rpnia stan~łi 
do walki. na placlI boju pozo· 
stało już. tylko 20 najlepszych. 
Je~t w~ród nich ~ Włochów. 4 Po 
laków. 3 reprezentantów ZSRR . 
.3 Amerykanów oraz po jedny m 
pl(:ści,,~zu W-:gier. Południowej 
.Afryki. Cz"chosłowacji i Ghan y. 

Jut z tego wylicz~nia wln" ć. 
te nasz boks swjęci na olimpij ... 
skim ringu w Rzymi" wielki 
triumf. Choć bowiem nie znamy 
j e~zcze wyników wałk fin;;Jo· 
wych. to już dziś motn. powie· 
dzleć. ż" w Rzymie pięściarstwo 
polskie odniosło naJwi(!ksry suk
C!!S w historii tej dyscypliny 
spoCf.u. Dotychczas doskonale wy 
padlismy na mistrzostwach Eu· 

. ropy i w meczach mi~dzypallstwo 
wych. Ale do turnieJów olimpij' 
~kich nie mielismy szczę~cld, \V 
historii il:rzysk oIlmpijskkh 7.:!0-
byliśmy zqledwie jeden' · ~łoty. 

. 1 jeden srebrn"y oraz trży brązo
we medale. Obecnie nasi pip,sc ia
rze mają już zapewniolie trz)' .bl'.ą 
zowe i cztery srebrne medale, a 
m~.my prawo sądzie, Że! wsród 
złotych medalistów nie zabrak
nie równi"t Połaków. 

Lepiej od nM "" y padlI tylkO 
Włosi, ale ... gospodarz~ olimp ; ~d 
lawsze dobrze rplsuj~ się u .i,,· 
bie w domu. 

A oto "estawienle par nn310-
wycI'! od wagi musz"j do eięł
kiej: 
Siwk~ (ZSRR) - Ta..rock (Wo:

gry) 

W Sta1cweJ Woli rozegrany w
stal . trójmecz lekko.tletYCZl1Y o 
mistrzostwo llgi okr~gowej pomie 
dzy miejscowa Stala. Sanoczanka 
I Stalą z Mielca. Pierwsze mie j
sce za.leJa Sanoczanka uzysk u.i~c 
25.512 okt p rzed Sta l ~ M le:ec 
24.258 pkt. i Stalą Stalow a Woia 
22.829 pkt. 

Gcigoriew (ZSRR) - Zanparlni 
45.54. Z) Homa (st. Wola) 45.3S. 3) (Włoch) 
Lichy - 42.32. Dysk - l) Czan· Adamski (POiska) Musso 
der - 41.06. 2) LUb6jański (S t. :WłOchy) 
Wola) 37.75, 3) Roinik (St. W",:a) l'"żdzlOr (Polska) 
.~4.48. MIot - J) SWlstacki (St. I (Włochy) 
Woła) 4670. 2) Marszałek (San<l~z.) Nemec"k (CSRS) 
J6.eo. 3) Surowiec (Sanocz.) 35.aO IGhana) 

Quartey 

LopopolO 

WYNIKI: 
KOBIETY : 100 m - 1) Dan"l 

Wśród kobiet naJWlec~J PUnk-j Radonlak (ZSRR) - Benvenuti 
tów zd obyła Stal Stalowa - II.ŚI5 (Wiochy) 
p rzed Stał q MIelec - 11.493 I Sa- Bossl (WIochy) - Me Ciury 
I>Ocr-anką - lO 484. (USA) 

(Mi"lec) 13.6. 2) G ad o mska (S8-
nocz.) ł3 . 7 . 3) Duda (S t. Wo·la) 
13,8. 400 m - I) Redlinsk" (Mie
lec) - 1.01.5. 2) Haduch (Sanocz.) 
1.05.2, 3) Hasny (St. Wola) 1.0~.4 . 
80 m ppl. - 1) K a sperkie\'! ic" 
(S.nocz.) 14. ~ . 2) Dud a (St. Wola) 
14,2, 3) Godomsk. (Sanccz.) 14.0. 
Skok w dal - l) Gumulka (SI. 

Stal Rzeszów Unia leszno 45,5:32,5 
(Dokończenie poe str, 1) 

Wola) - 4.74. 2) Duda (S t . Wola) tworzył najłep~ paro; mecz,:!, 
4.58. 3) Jarmulak (Mie lec) 4.,3. wygrywając prawie każdy swoJ 
Sztafeta 4xlOO - l) Stai St. Wola wSPólny bieg w stosunku 5:1. . Ni~ 
33 ,3. 2) Stal Mleiec - 5'.0. 3) Sa- 9tety !,IŻ w_ następnych biegach 
I'l'oczanka 57.3. Skok wzwyż - I) dały o sobie ~nać maszyny. Pro
Klos (S\. Wola) 143. 2) Duda (SI.. wadzący pewni@ pn"z prz8Zło · 3 
Wola) 140. 3) Gadomska (Sano- okrążenia Kępa - na akutek de
czanka). TOC'Zyńska i Osmyk (Mie· fektu motocykła stracI! p"wn~ 3 
lec) po 130. Kula - l) MOjek pkt. Kolejny wyscil! - i znów 
(Mie1"c) 11.33. 2) Rub (S a n<>C7. .) d"fekt maszyny, tym razem Ko-
10.91, 3) Urbańska (St. Wol.) 10.85 . ~clolaka. który w ogół@ nłe ru
Oszczep - 1) !\fajek - 33.74, 2) ~zyt ze startu. Cał" szczęście. te 
Urbanska - 33.29. 3) Baran-owskil Jego partner Pllarczyk J"Żdził 
(Slal Mielec) 2R.74. Dysk - l) wczoraj bardzo dobru i wygry
Mojek - 4.".9~. 2) Urbanska 34.75. w"jąc pewnie po emocjonuj~cym 
3) Rub - 34.50. poscigu za rywalami - 'nie do-
MEŻczv2NI: I(){I m - I) 2ól· puścił do pogorszenia sytuacji. Pi

kiew'icz (Mielec) - 11.7. 2) Za.i"c lal'c.zyk był w .ogóle j~d:1ym z 
(S\. Wol,,) - l Uf. 3) Fl.oszniowski .. ;asniejsz:vch" punk:tów drużyny 
(San<>cz.) - i Kaszuba (Mielec) - i t·o nie tviko Z" w,-ględu. na 
po 12.1. 400 m --I) :lÓłkiewlcz - zdObycz punktową, ale prz"'<:l~ 

' 52 .8. 2) Wladvska (Sanocz.) 5:1 .3. wsz~'stkim - na ambitn~ 1 pew'nt! 
3) Jar"ckl /Mielec) - 55.4. 800 m .iazdę· 
- l) Czy t (Sanocz.) ~.O~.5, 2) Wla· Dobrze Jeżdzłł r6wnid KO:PI, 
dyka - 2.0e.l. 3) Anioł (st. Woja) ac zkolwiek może nieco za bardzo 
2.06.4. 1500 m - l) Anioł - 4.31.~ . po zewn(!trzn .. j. W każdym Je.o 
2) Radłowsk ! - (Mielec) - 4.31.7. starcie ntgżna byto Iie'lYc na ' ~

, 3) Smol nH: (Sanocz.) 4.42.4. wne punkty, o Ue w I'!r~ nie weJ-
3000 m l) Be ~ lej ewski (Mielecl dr-ie defekt maszyny. Ni""awocttl,. 

.- 9.07 .0. 2) Oczkowic'O (S a noc-z.) bvl jak zwykle "War ó"ułyny" 
9.58·.4. 31 Lasek (Mi~lec) 1~.0 :l.6. K'apała, który 1 wczoraj I .... po~ 
200 m ppl. - l) Froń (Sano.,,;.) - tvał nie tyłka doskonał~ te<.-nnl-
27.5, 2) F.Qszniowskl. Jarawk. (st . czni" jazdą, ale także i l<oIeoteń-
Wola). Jarecki (Mi .. le r ) PO 28.2. skością na tor.z". 
'Sztafeta 4xlOO - 1) Stal Mł"ll!<' - Zawiedli natomiast Kościelalt I 
·ts.Ot, 2) Sanoczanka - 47.Q2. S7.lo- ~tawecki. O t~ ostatnim można 
teta' stal! St. Wola rostała Uly· by powiedzl"ć, te gdyby ble, 
slrwa.l!f!kowana. trwał tyJko 2--3 okrążenia - był-

Skok wzwyż - 11 Obucoowie-z by niezłym zawodnikiem. prze
. ('Miel~c) 174. 2) Zieba (St. Wola) grywa on bowiem zwykle olltltt-
1~. 3) Wolak (St. Wolo) 165. Skok nie okrażenie na skutek JaZdy po 
··W dal - \) Obuchowlcz 6.54. 2) zbyt szerokim luku. Podobnie ·Ko
Raduch (Sanocz.) 6.36. 3) Surowiec scielak ' jeździł stale po z"wn"trz
(Sanoe>:.) 6.32. Tró.lskok - l) Su- nej 00 w Jednym wypadku akoń
rowiec 14.12. 2) dbuehowicz 13 .82. czy"" sle upadkiem a w d~ 

. 3) 'Haduch 13.48. Skok o tyczce - - wyprz"dz"nlem pary rz~",-

.1) Patała (S a nO<""l.) 3.łO. 21 RaJew- skiej j(ościel..ok Br2lO%owski 
ski (Mlel~) 2.76. 3) Betlejewskl pr'!:"z brawuroWG atakuj.ceco 
2.80 . Kula - 1) Czander (SBrtOeZ.) Bentkl ~o. 
13.25. 2) Ka"uba (Mielec) - 11.25., Wezorajsze uw~y crtrz;rmałY 
3) Roszniowski 11.02. bard"o ImponuJ_c_ "oprawę , po· 
. Oszczep - l) Kędzior (Sanoez.) przedZ.iły Je bowiem plęk.{le po-

kazy lotniC'Ze w wykonanin pllo· 
to,.. wojskowycb I cywilnYCh. 
S'zez@~ólnie p{)d~bala Ile licznIe 
zebranej publicznoś~i akroba.tyka 
lotnieza 3 pUotów Aeroklabn 
RzeHOwskiego: Sehabow.kietro. 
Złama.ńea i Rajzera, którzy zade
,.,,,ostrowall na samolotacb "Jak
U" ... erep; wspaniałych "eapolo
wyeh ewołu~Ji i figur - becz"l(, 
przewrotów, pętli, immelmanów, 
aurkowania I.t!'. Ogromne zalnte
rellÓ'waale wywołał takte pokaz 
akrobaej! w wykonaniu kpt. Pie
kary Ba pOIsJrlm ' .runoł~e\e. "Ble.", 
przelj,t odr:tUtowców wojskowyCb 
oras 'loty belik~ptera. 

TROJMECZ 
LEKKOATLETYCZNY 

W Przemyślu odbył się trój
mecz. lekkoatletyczny, również 
o mistrzostwo ligi okr~owej. 
Z;""cl~ył Czuwaj zdobywając 
~.457pkt. pned Stalą Rze
szów 14.238 pkt., I Startem Ja 
roslaw 10.509,5 pkt. Na uwagę 
zasługuje wynik Gabrynowicz.a 
z Czuwaju, który W skoku o 
tyczce U2yska~ 3.40, a Kłymiń
ski :ze Stali Rzeszów dystans 
400 lT. pJU!bi('gł w czasie 50,2. 

Polonia Przemyśl
Kolejarz Prokocim 
5:3 (2:2) 
Wykorzystując przerwę w roz 

grywkach m-ligowyeh prze
myska Polonia rozegrała towa 
rzyskie spotkanie z Kolejarzem 
.z. Prokocimia, wygrywając 5:3. 

....... r.I· •• ~. · ••••••• UI .••••••• 

Watasek (Polska) - Crooe (USA) TENIS ZIEMNY Sta.I Ib Rzeszów 1 
Gryf Mielec 1 

Pietrzykowski (Polska) - C:IAy I LIGA OKRĘGOWA 
(USA) . Czu . Pr <1 T ~~ 

De Piccoli (Włochy) _ 84!kker waJ zemy... - ........ a 
(Płd. Afryka) Krosno 5:6 

SaDoeunka 1 

. GRUPA I'OŁNOCNA 

Unra Tarnów - Stal Mielec ·l:J U:l) 
JKS Jal'Mlaw - Stal Ib SL 

W,ola 10:0 ' (3:0) 
Stal Gorzyce - Sparta Le1;aJsk 

5:1 (2:0) 
Oruł Prze_nil; - LZS :lura.. 

• 

Rl>Zgrywany w Radomia (iwa
(I!,il>wy turalej o Puchar Micha
lowleza z ud.ialem reprneataC.ji 
Rleuowa, Krakowa, Ki"lc i Za
głębia prz)'niósl dwie dotkliw~ 
porai.l<j młodzi"żow"J reprezenta· 
cJi Rzeszowa. Pierwsze mi"Jsee 
w tym turnieju zdob~ł Kraków" 
drugie Zagł .. bie. Wyniki lo soboty: 

K ra.ków - Rz~.zów 4 :\ (t:O) 
Kielce - Zagle!);e 2:3 (1:2) 

NIEDZIELA 
KIe1ee - Rzeozów 4:1 (!:!rI 
Kraków - Zagłebie ' 4:. (2:0) 

O PUCHAR 
PRZEWORSKIEGO 

W turnieju piłkarskim o Pu
char Pr:1l"worski"go rozegranym 
w Krakowie repr"z@ntacJa Junio
rÓw Rze8wwa ... pierwszym swym 
meczu do>znala wysokl"j porażki 
z reprezentacją Kra.kowa 0:5 a w 
spotkania niedzie-Inym- pokonała 
Zagłębie 4:1. Równi"ż 1 turnl"j 
juniorów przynłó,ł pl"rwllll:4! mieJ 
.~e repr .... entacjł Kr .. kowa, kt6- . 
fa l'okonaJ" Ktel.l:.. 2:1. Ilze •• ów 
zajął trzecią lokatę. 

Wica' 4:1 CO:1) probl".matycznym faulu C~dy 5ę
d'zia podyktował r7.ut WOlny. :\ła
turek z odl"gloścl 20 m .melil 
tak silni" i za"kakujl\Co, te nawet 
lepszy bramkarz nit My.ia·l< nie 
mlałby nie el.o powi~enia. To 
był naprawdo: wzorowy Itrzał. 

Polna I'rumyśl - x.n; Prę-~ 
.zówka ł:Z (3:0) 

LZS Przedmieście 
Tarnobrwe«0:2 (0:0) 

Sl.a.rka 

Po przebiegu drugiej połowy 
w czasie której gości" broni·l! "ę 
zawzip,ci" przed faulowymi 'ata-ka-

Stal LaJicuł - KS Nisko .~ 

mi 'Unii ...., można ",''c. te wynik TABELA 
remisowy J~t dła StaH ftczęś\!- JKS Ib 
wy. Unia bowi"m miała . 81'0"0 Si1i.rka· Ta.rnob. - , 
.,ka~Ji d.o r07_~trzygnil:ci" spotk·.- Stal norzyce 
'1:ia na swoja korzyść . Że do tego 
nie doszło",;;:- .t !)' • .,.,... dużej miene Orzeł Przew"Il~k 
zasługa MYSia ka. który oprócz Polna Prumyśl 
Gazdy był. najieps-zym graczem w Stal Lańeuł 
zespoJe goscl. '. . 

Ta.k więc remis w Tarnowie po- K8 Nisko 
zwolił uciec Cracovi! . znów o 21 LZS przybyu. 
punkty naprzó<l. A był a wi.elka LZS :lurawiea 
szansa. by do tego nIe dopuscl~. . . 
Inaczej bOW iem. brz!!ba patrz~~ na I Sparta Leia.J1Ik 
remis G6.rnlka Radlin z Uni~ w LZS Przedm.. . 
Tarnowie. a inaczej Stall - IX>- St I Ib Sł W ._ 
wamej pretendentki do I lI~i. li- • 0_ 

1 
1 
1 
1 
1 
1 
1 
1 
1 
1 
1 
1 

%:0 io:-o 
2:0 2:0 
2:0 5:1 
2:0 4:1 
2:0 4:2 
1:1 0:0 
1:1 0:0 
0:2 2:4 
0:2 1:4 
0:2 1:5 
0:2 0:2 
0:2 0;10 

legia Krosn~ - Piast Gliwice 0:1 (0:1) 
(ell\&' dal.szy ze Itr. 1) I ci". Tym razem J..ctna.k brnmkaI"l 

g-ospodarzy przytomn'le . .sparo-
grajqcy stoper Urbańczyk , "la wa ł" ost!rv strzal Dery. Dobitka 
kt6rego rozbici" dosć niemraw.) I St~cha mmo:ła się z bramką· 
k.l~onych akcji gospodarzy , nI" Dopiero po przerwie Legia po
prze.lls ;awiato żadny ch tru<ln06c'.. derwała . sIę 'do walkI I zdobył.a 
Pretendent do pi.r: .... ·szego mIeJsc. nawet Wldocm~ pra:ewag~ na bÓI
równ ież nie zachwycil , pou j-- s·ku. Przewa/(a ta stala się szcze
dynym Derą ' w napadz ie . który ~61nie miaŻdżącą w ostatnich l~ 
raz po raz probowal micJowac minutach .. gdy .,;cJa toczy.!a SI , 
~roźne akcje na bramkI: - brc>- bez chWIli I'rzerwy pod br"mką 
"ioną najpierw przez Kalankę a PIasta. a. goscl'" brOnili się wybi
później przez Kilara - oraz dwój· Janlem p.'lki na aut. Nowy naby
k~ pomocników Skowronka 1. MaJ- lek LegII Pawllk oddal w \Y?, 
kę. innym zawodnikom grającym czasIe. klika nawet nIezłej . mar..:i 
doSć przeciętnie, trudno wystaw:c strzałcw.·. al" bramkarz .gosci był 
pochlebno cenzurę. na poste-runku i brOnił z dużą 

Legia w plerw"zeJ połowi" gral~ dozą ~częścia. Mimo tej przewa
z f'ilny:m wiatr"m. ale str<lnq 3t3- IP, Leg:ta po raz pIerwszy w tym 
kującą był Piast. GoScie strzel~J" roku na włalm"m boisku 7."sz'a 
dość c!'!!\'sto. al~ n.iecelnie . Dopl~- pokonana. Niedzielnq porażk~ po
ro w· 30 mln. Hajn decyduje SIę gorSzyła j"sz~z" I tak Już nlewe
na daleJri strzał. Piłko: niepotrzeb- soł~ !"Woj~ sytuaej~ w labeU. Je
ni" wypusZC'la z r'tk roe.n .. rwowa- śll II bm. d-rutyna z K.rosna n'~ 
ny Kolanko. ;f. nadbi",sJąey Sob· z,""wie ,się d<l walki I ni" urwIe 
cuk n]" miał sp"c l alnych tru<1- na swoIm bois:ku dwóch punktÓW 
noSci z ulok"""ani"m J"j VII' slat- liderowi labell CTacovll n iebez
ee. Drug~ okazjo: do podwytnenla pieezeństwo spadku z n ligi Ita
wyniku m1"U gości" ,.. ł1 m i'ltu- nie slo: całkiem wyraźne. _ •• ___ It!!tt,. __ .. __ ... __ ...... __ tt ... ________ , .. ___ n .... _._n.II ...... ____ ...... __ ......... -----

Cracovia 
(Ciąg dalszy ze dr. 1) 

gospodarze. Gdyby napastn!c,
kr .. kowscy strzelali odrobinę cel
niej Stal nle~hroDnI" ponlo.łaby 
ciężkq klęskI;. 

Stal Rzeszów 2.·0 (0:0) 
gr~ dużo wysiłku. cłuto dobrych 11.1"ZYSkuJ~e z miejsca niemaczną 
ch(!ci. kilkakrotnie rozegrała ład- przewag~. Po obu stronach strze
ne akcje w !umi" wypadła naj- lano dość często - rzeszoWlam" 
lepi~ a' brak zgrania z całose i ll celni", ale slabo (Matysiak). Kre
d".,.,ał' sio: widoe"Z!l1ie odCZUĆ. Kry' mentoW'Ski), gospodarz" natomiast 
zys pogl(!bU 5i~. ki"dy kontuz,io- ootro i .sUnle. dJa odm1~any Jednak 
wa'ny Kruk musiał U'"ry~ować. Z nleceinle (Manow-ski . <>uder). 

Mimo tego, porównuJ"e torma~ .gry w dru-g iej części spotkan'. ~. W ~7 mm. mamy kapitalną po-
cje obu drużyn - atak Cracovii .Jego nastE)pca. Swierk radnł '0- zycję ... K,.uk otrzymuJe P llkl: 00 
najbardzie j przewyższał t~ samą bie wprawdzie dobrze , nie potn- K Wla.tkowskl"go . z~taw ia za 80-
linię w zespoie rzeszowskIm . Kom fil jedna'k powiązać akcji całego b~ oorońców i samotnIe pl:dzl w 
binował dosyć szybko. do!;ladn ' e , ataku i j~zcze najł"piej wypadł klerunku bramkI. W ostatni"J 
dobne rozgrywał pilki poprzez w bezpośrednich poJed"o'nkach z chwilI Mlchno odruchowo wyska
Skrzydłowych i w rezultacie wi~- Kcmopeiskim. Szkoda , że nie wy- kuje z br~m,k i. Kruk miękko mi
lokrotnie zagroził bramce Maj· stąpił na mi~jscu Matyszczaka od Ja go z pIłką po lewej stronie. a 
chra. Obrona k.ra·kowsl<a m'Jqca początku meczu. t. nIestety ocierając sit: o słupek 
od dawna dobrą opinio:. popełniła Akcje napadu u!iłoWIH ~koor· wychodZi na. aut ... 
wprawdzie kilka blędów. w SUmH! dynowa~ Obrońcy i pomocniey·- Po prZ"TWl" przewaga Craeovlt 
.iednak nie miAla wio:kszych !tło- w tym celu Z!łezt:11 wI~kszość p[- jest chwilami miażdżąca . Atak 
potów .. a n"mie"Ltlyml atakami lek clokładnle rozgryw.ć mio:dzy rzeszoWS.ki tr&cl wi~kszoś ć pilek 
gości. sobą i wvprowadzać dokładne . ata lUZ "f ple,rwszyrn zetkn: ęciu si~. z 
RzeszoW'Ską Stal oglądałem.... ki z I!!ębi poła. Rutynowany prze- obronca.nu. Obrona nie ma ehw:li 

większości Jej tegorotznych spot- ciwnik rzecz jama szybko si~ w wytchrul!'tlla i z niepokojem QCze
kań wyjazdowych. Niestety mecz tym połapał dochodziło więc d~ kujemy co b~dzi e w końc6wc". 
w Kra·kowie musz~ zaliczy~ "o tego. ż" Manowski .,)<Tyl ..... My- Tymczasem w &1 min . tracimy 
najsłabszych wyst~p6w. Dł'utyna ś!iwC'Zyka, Fra.ek Skibę ltd . Sta: przez MatyszezaJ<a drugą wyśmlf~'" 
nie miała przede wszystkim ataku . łowcy nie znaleźli na to ~adn"J nltą okaZJO: i szanse ewentualnego 
który by stanowiJ reałne niebez- odpowiedzi. w rezułtacle mieJsco- su~{cesu maleją do zera . Ma.Jchpr 
pieczen5two dla p rzeciwnika . wi przeChwytywali wIele pilek broni wprawdz1e kl.1ka trUdnych 
Ubytek pośv.'iata I konsekwencje tut prze-d połem karnym I Ma~. st,~ałów . . m .!.n. ,bombę Fraska z 
z tego wvnlk!e okazały się w cher wielokrotn!" był w takien odLgloścl 4 m, n . ~ Jest Jednak w 
,kulk~ch gorsze niż można był.:> j okazjach w dużym niebezpieezeń· stame obronlć strzałów Sudera l 
przypuszczać. Prawa strona Maty- stwie. SWObody. 
siak - KwiatkOwski włotyia w Mecz rozpoczęli krakowianie, "fi • 



Adamski, Paździor, Walasek I Pielrzykowski 
w finale ulimpijskiego 

turnieju bokserskiego 

W końcowej walce Włoch dopa
da Pictrzykowskiego w rogu I na 
stępuJe tak zacIęta wymiana cio
IOW w zwarclu, że ani z,awodnj
cy ani ~Gdzia ogłUs.zenl wrt;a:3-
hem rozemocJonowanej wido,,", ni, 
nie usly"eli koncowego gong'J. 
Dopiero Starom WYSh:ocz'\ił na 
Ilng I zwr=11 uwag~ na io s~
UZlelnU, 

(Ciąg da.1InY ze str. 1) 

ten d~cydował !;i~ na atak. kM'!
try Bendiga ostudzały jego zapał. 
Drugie starcle wygrał nieznaczl1le 
Gri;;oTlew. który tra Lał cz~scieJ, 
d przy lyln cios,v "'0C"0 niiały od~ 
powiedni~ silę. W ostatnim slar
elU Bendi;: postawił wszystko na 
jedną kartG, przeszedł do tnec
glcŁnego at .. ku i byl lepszy. Nie
!tety okazało siG, że bvlo to za 
malo, by znaleźc uZnanie w 
oczach s~'Ziów. którzy przyzn,1-
JJ zwy<!ięotwo repre~entanŁów' 
ZSRR 4 :1. W finale Gri«oriew 
wpotlsa .1ę • lVJ~hem ZaMl'arlnl. 
kló"" pokotu! Iła PWlkly Taylora 
(AU6łr&lla). 

Adamski 
l"terwszym Polakiem, kt6ry ~

ll"'alitikował sil!! do Unału Ol i.c'I-
. pjJSkl~go turnieju bokserskiego 
był Adamski w wad>:" piórko
weJ. Miał on jako przeciwnika 
Meyersa (Afryka Płd.), bO«sera 
tego samego wzrostu eo Polak. 
ale zbudowanego nieco lilnieJ. 
a przy lym - jak 51«: okazało -
dysponującego wcale _Unym 010-
lem z prawej. 

Polak zaczyna walkę bardzo 
dobrze. .Iego lewe proste kłują 
z duzą precy.jll, cza.aml tuż ~a 
nimi idzie k'Jntra z praw~j. A
damski I?rowadzi walkę, gdy na
gle nIespodZIewana prwwa ken
tra Mcyersa spada mu na szc~ękę. 

.Adamskl siada, Meyen odska
kuJe do rogu. Polak jest OSlO!()
miony, ale przytomny. NatyclI
nuast podrywa się, wyciera ręka
WICG O kostium, chcąc w tcn spo
SÓb pOkaz;.u; sędzi.,mu, że I:>ył tG 
po prostu upadek, a nie cia,. "':e 
sędzia nie daje się wziąc l1a kav. ... 
zaczyna go liczyć. Po osmlu Ad.,,,
ski podejmuje walkę i znowu pro 
wadZI spokOjn!! szermierkę ;>iq
SCl. ~ul1dę Jll$ ?:!lacznie przegry
wa. NIm gong" Ciał sygl}ął do na- , 
it~pnego s 1:arc'la-; - -'·Ad·. msld " 'jeJ~ 
stał w swy ,,\! _ i~u. C:hciał pt.l,a
zac .sędzIom, ze cios Meyersa r.ie 
był tak silny. 

PrOlJram 
XII dnia Igrzysk 

PONIEDZIALEK • WRZEŚNIA 
(CZAS RZYMSKI) 
PRZED POLUDNIEM 
LOG HIPPIKA: lronkU1't ttjet.df:a

nHl. 
GlMNASTYKA: ćwle~en!s o
bowi~zk<owe m~zcz.yz.n (star
tują Pol;.c:.'). 

'.30 SZERMIERKA: szpadA Ind. 
Kurczab, Glos I ~lujDr,. 

'.00 L. ATL TETYKA: tycZka 
min. 4.<0 (Gronowski I Krze· 
siftskll 100 m do 10·boaju. 
HOKEJ NA TRAWIE: 1/4 fi
nał - 1 spotkanie. 
STRZELAN IE: broll dowol
na z 3 podstaw - finał (Po
lacy), pistole'! dowolny 
e:lmlnac je (Polacy). 
ZEGLARSTWO - crf, 

10.00 ZAPASY ST. WOLNY 
(P<>;acy). 

cd. 

L. ATLETYKA: 9lrok w dal 
do lO-boju. 

11.00 HOKEJ NA TRAWIE 
finał - I spotkanie. 

PO POŁUDNIU 
14.00 HOKEJ N A TRAWI!!: 1/4 fI

nał - l spotkanie. 
1&.00 L. ATLETYKA: kula !to Iti-

. boju. 

Drugie starcie Polak zaCZ'/nd 
spoko.lnie, wiele razy [adnie lr,,· 
ha, ale sam równiez ink_.'3uJe 
kilkCi nIebezpiecznych cia'sow. 
Starcie zosŁało nLeznacznle wy
grane przez Polaka. 
TrzeCią rundę Adamski zacl;in'a 

bardzo dobrze, punktuje Afry
kańczyka ikonczy w"lkG w do
brym sLylu, zdObywając s li: ha 
klll{ud"iesięcioselwlldową ot< 11-
sywę w ostatnich chwilach trze
cicJ rundy. 
h~dzlowle punk.towali! 60:59, 

60;';8, 60:';3, 60:,,1 dla Adamsll.l"-!;o 
oraz 60:.8 Clla Mey·er3a. !iędzi~, 
b.lory punktował dla Meyena bił 
AU5traliJc~yk Taner. 

Pietrzy kowski 
Na zakOJ·lCL.,1.;;111E: popoludlllov.-eJ 

serii walk pol!il1alOW olirropij
H<lcgo turnieJU Iloksersklego <:Obi
gmew Pietl'z:,'kOwski, Jako drugi 
Polak zakwaliIikował Sl~ do fl
l1alu, zwycI<;ża;ąc w wadze pol
CIężkiej Wiocha SaraudI. Po,ak 
spotka się z Amerykaninem Cliły, 
który wyeliminowal Austr .. lIJ· 
czyka Madlgana. 

5araudi zacz41 waikl; z PIetrzy
kawsklIn Z wlelkw1 respektem 
dla PIG'c\ 11a>zego mlst"za, nie 
a l.akul,},o cH, czeK • .!. raczej na a~" 
eJ" POla .. a. ł'lelrLy .. oWbl<i tez a
rII my.lał szarpać: si(l l w eieK
cie po YO sekunoach walKI żaden 
bok::,~:r nie zddał e,:lOSU. Nast-:;J)lllC 
ll11cjalywa jest w rGkach POldka, 
klury CZGSLO alaKUJe prdwq, W~i
gr,,-wa ruauc;:, do PUbUc...;L,llOl:lC WJUS 
h.CI. gi:HU swego pupIla huraganern 
iWlzdow. 

urugie 8tarcle też należy do 
PietrZjKow.klcgo. Ma on kilko 
ładnych serii. lrafla celnie w kol' 
pus I głow~ tak.. że Włocb aŻ 
przysiada. 
O.ta~nie starcie przynoll oten

.yw<: Saraudieao. Atakuje on cz~ 
Ito, • Pietrzykowski niezrr.<:
czony nie odbiera mu lnlcjat)'wy. 

Ostatnie starcie jest remisowe. 
W seJmIe Polał<. wyg,al wyrallll~, 
t:hoclaz nle JCdI10gLl.h:lic, bo Ar
gentY.ilczjk r'rus<..:a, ch/ba dla~e
bO, ze. ti"e>.dyc).lue ~ą JLlZ wl .. ;z.y 
przy JazIlI ar)5clltynsi\.o-włoSlilC';, 
v.'ypUll.Kto\vał wa.1r.i.~ dla Sa l au
Ulego :,~ :OB. Pozo, ~ .. 1l czterej s~· 
uZlowic 1llll1;HOWali Ii'ia )'olak .. 
59:;)7, tiQ:..,1, 6O;.lłł i 5&:.3fi, 

Dalsi finaliści 
W wadze muszeJ pIerwszy iti 

flnallit~ został rewrjac., Jny pl~,
Clarz raoueckl SIergIeJ SIWko, 
klory wye.llmmowal szcroko re· 
klarnowallego Japoucz,}'t{.a TanaiJc. 
PrzeclwllU\..1enl i.dwvanlKa Z.=,HR 
bl';Qzle W~gler Gyula Toerok, kto 
l'y pukoJlću w pvt.llllale repl'el;~r.
tania ZRA I!JguinQI. 
.ł-inallStaml .olimpijskiego tur· 

nleJu b01\.cierskleio w wactL.e lekK.O 
pO(~rea.nlej "O&tCill: Cz.ecnosi.owak 
l'emecek, ktory pOkonał Amory
Ą,anrn.. Uan1elsa oraz reprel.en
tant Ghany (,juartey, ktory 
wszedł 00 f.lnału v.o. erzeClwnl
kle m piG"c1aroa. Ghany m •• ł uyc 
nasz rewelacYJUY l"t:prczcntarH 
h.al.,przy.o:, ktul'Y' w plą~eK wye1j. 
mIlIuwał misLI'Za Ollmplj.klego 
z M~J.bour~e Jengll)3flana l~':;H.n) 
POla" odnlOsł jeullaJ<. w spolka' 
lIlU 7. zaWOdnikIem ZSRR J<.Olltli
~~IJl.le"arze nIe Oopu.ell! iD do 

. ł'llldlistami w wadze lekko-
:;rednJCJ z.ostali: Włoch Bos~i 
Ktury pokona I pogromc~ naszc&~ 
Dampca ,.. Angll .. a Fisherił oraz 
Am"rykanin Mcclur~, który Ni
&ral z reprezentantotm ZSRR _ 
Lagu tkinem . 

W. CH,ZKA: De Piccoli (Włochy 
wypunktował Nem~ca (Czechosło
wacja), Bekker (Płd. Afryka) wy 
grał n •. pu ni!. t Y I SJegmundem 
(NlerTley). 

• 
Na zdjęciu: 

Zbigni.ew Pie
trz'l/kowski rzu 
ci! przed chwi
lą Niemca Wil
'lera na deski i 
u;yg-rar. S1..vą ko
lejną walkc:. 

......... -...... -.. .................. ..... 
I I II liga b.okserska rozpoczyna bałaU., lat 25 bm. 

Stal St. (ODia roze2ra 3 kolejne 
mecze na własnym • rIngu 

Już 25 IArrz~nla br. rozpo
czynają swą batalię bokserzy 
I l II ligi państwowej. W pier 
wszej lidze - jak wiadomo .:..
walczyć będzie łącznie 8 dru
żyn w jednej grupie. W II li 
dze są utrzymane nadal 2 gru 
py (północna i południowa) 

Stal (St. Wola) - BBTS 
ŁTS - Prosna 
Polonia - Gwardia 

27. XI. 60 
Wybrzeże - Gwardia 
Prosna - Polonia 
BBTS - ŁTS 
Lecia - Stal (St. Wola) 

4. xn. 60 
Słal (St. Wola.) - Wybrzełe 
ŁTS - Legia 
Poloni.a - BBTS 
Gwardia - Prosna 

RZYII?-skie 'miga w ki Koszykówha 
w p6łfinałowym sl'otkanlu re

pr~l"ntaeja POl:,ld prMgrala >; 
Wtocha".d 68 :74 (32 :42). Nasza dru 
zyna zajęła w swojej grupJ ... 
4 mlejsc~. 

~ Na zdjęt'iu: 
Rudolpb (USA) 
zwycięzczynifi 
nalowego biegu 
kobiet na 100 m 
w którym uzys 
kala fa.nta8tyCZ 
ny ozu 11 ~k. 

Mistrzyni olimpijska w bie
gu na 100 m, 20-letnia Mu.rzyn 
~ amerykanska WiLrna Ru
d.o 1ph, by/.a sarrul mile wsko
czona uzyskanym wynikiem. 
Jej sukces jest tym większy, .te 
gdy była dzieckiem nikt nie po 
myślałby iż będzie odnosić o
limpijskie sukcesy. W ifma jako 
dziecko cierpiała bowiem na 
felJrę reumatyczną i do sześciu 
lat nie umlala nawet chodzić, 
a gdy nauczyła się biegać. mu 
3U!./.a je.~zcze przez długie Lata 
nosić gorset, d~(f. wzmocnienitt 
kręgosłupa.. Tym cenniejsZ1/ 
jest jej obeC'l'tll sukce&. 

Jest to jej drugi udział w 
Igrzyskach. Po raz pierwszy 
na Olimpiadzie ,tartowakl W 
Melbourne. gdzie wcl\odzikl w 
skład amerykań..ękiej sztafety 
kobiecej 4 x 100 m, która zdobll 
14 brq.zoWll medal.. 

* KieroWnictwo restauracji w 
wiosce olimpijskieJ wie bez ga 
zet y, radia, czy też telewiwra 
kiedy któryś z reprezentantóu; 
ZSRR zdobędzie zlotll medal. 
Naty.chmiast bpwiem napływa 
zamowienie na 1.5 tortów, któ_' 
rymi fetuje się tę uroczystość 
w ekipie radzieckiej. 
..~ •••• ~ •• ~~~ ••••••••• I •••••• , 

Drużynowe ... Istrzollwa 
świata na iużla 

Polacy 
dopiero 
aD 4 miellcu 

w ~t"borgu (Szwecja) !'Me
grano fi,,~ł druźynowych mis
trzostw świata na żużlu. lmpN!ta 
t. została po ra~ pir.rWl!zy wpro
wadzona ilo kal@nduza Mlęd.yna 
rodowej Federacji Motocyklowej 
na wniosek PolskI. W tegoroc2-
nym {in ale startowaly 4-osobowe 
drużyny Szwecji, Wielkiej Bry 
lanii, Polski i Czechosłowacji. 
Polacy wyst~pUi w s.klarlzie: 
Kaiser, POłllkard, Pociejkowlcz 
i Malinowski. Rezerwowym był 
Rogal. Nie!ttety, nie powiodlo 
siE: naszym żużlowcom, bowiem 
zaj~li dopiero 4 miejsce. 
Drużynowym mistrzem świata 

została Szwecj~, której zawod
nicy mleli zdecydowaną przewa
gę nad swymi przeciwnikami. 
Najwięcej punktów ~dobyli Szwe 
lizi - Owe Fundln I Olle Nygren 
- po 12 oraz Soermander - II. 
Wicemistrzem zostala Wielka Bry 
tania, a trzecie miejsce zaję!! żu
żlowcy CSRS. Z Polaków najle
pieJ wypad I Pociejkowicz. któ
I'y zdobył tyiko 3 pkt. 

Wnosząc na podstawie da
nych kieroW11 ictwa re~taura.cji 
w wiosce Olimpijskiej, zawod
nicy i zawod'tl.iczki nie mogą na 
rzekać ,!,u brak apetytu. Co
dziennie bowiem Wydaje się w 
restau.racjach o 1.000 obiadów 
więcej niż wioska l/czy miesz
kańców, choć posiłki są obfite. 
Na osobę u,wada dziennie 
4.600 ka~orH. 

* Narodowy przysmak. włoski 
5P&gh~tll eleszy &lf; niezwykłym 
w:zięclem u Ulwoonlków I u
wad nlczek, Do WC'ZOI'lIj zjedZOno 
foo ~n.w>osce olimpijskiej .. tylko" 

JUGOSłAWIA - URUGWAJ 94:11J 

Brazylia - Czechosłowacja 
85:78 . 

USA - ZS'RB. 85:57 

Piłka wodna 

Włosi najlepSi 
W r ozegranym ~otkanlu gr .. 

p y t1l18 10wf.j W~gry zr ",rnl~Clwa'.Y 
z ZSl'łR 3:3 (1:11. W ten SpClSĆ'1'I 
W~grzy. crterckrotnl m\strzrwi .. 
(,limpij~ev w pUc"! wodnej stra
cili rt"finltywnlf'! Szanse zajęc14l 
pIerwszego miejsc". 

W turnJeju olimpijskim zło
t.y medal zdobyli Wl0si, remi
sując z Węgrami 3:3, R srebr
ny drużyna Z,:::RR, zaś trz.eC'ie 
ex aequo JugDSławia I Węgry. 

Hokei na trawie 

Polacy stracili 
dodatkową-

BZDDIQ 

I'OU;KA - AUSTRALIA O~ (11:0) 
Wbrew poprzednim. ZapOWle-

dzlom, Or/lanu.tor,y ollm\.'H!sl<le
go turni~ju hOkeJA na trawle po
stanowUl, te o drugiej lokacie YII 
ellminajcyJn~j grupie "B", mu,' 
jednak zAdecydow~ć dOda t kaw .. 
!;pot.kanie ml!ldzy AustrAlia I Pol
ską· Dru:!;yna pOlska mIała "'Jęć 
j~szcze sza"s~ ~akwal1flkow"M" 
sit: do fInatu. NIe ~dolala jerln.k: 
rej wykorzystać l ul .. gla AustralU 
0:'- (O :0). O!!tateczllie Polac'y ~a
J'lll w swej ,rupie trzecIe o:Jej
sce. 

Kierownictwo Igrz;:rsk podkreś
la proy tym, że te utron"mle:zną 
Ilość makaronu spożyto. mtm-o lI: 
kierownlct.wa poszezeg6lnych 
ekip C'Zynla u!I1!'1f! starania. aby 
swych podopiecznych tnymać jak ROLANDlA - DAmA 4:2 
najbArdziej :z dllla od tej nuodo- NIEMCY - WlnCHY ;;:0 (2:i1) 
wej potrawy. I KENIA - TRANCJA 0:0 

TERMINARZ 
ligi jUlliorów 

tt.. IX. 

Walt~ Rz~6w - stal Rzem6w 
Besovla Rze~z6w - Błyskawica Przemy§! 
Czuwaj J>rz~m~śl- Stal Mielee 
Sanoczanka -sanok - star Dębica 

u. ~, 
9t1ł1 n~ea WII:l.1er Kzeazów 
Stal Ml.elee - S~nóczanka Sa.nok 
SłysJ;:swlc. Pt'.zemyś'1. - Ozuwaj Prulnyśl 
Stal Rzeszów - Reoovla Rzeszów 

25. IX. 

Walter ltzeft6w - Re1!oVia ~ 
Cruwlj Przemyśl - Stal !tz:e~ 
Sanoez.anka Sanok - Bły»<awlca Przemytl 
Sta! D~bica - Stal Mielec 

LX. 

Stlł1 M'le1ee - W~er lłzec6w 
Bł~kawleA PrzeMyśl - Stll.t Debiea 
Stal Rze~z6w - Sanoeun.k.a SanOk 
ResoYiA R:zenów - CZUwaj PrItetO.YIIt 

l. X. 

WIllter !l1':e!'tów - Czuwaj ~:rlI 
San<>czlłnka Sanok - :I'l!'Sov!a Rzeszów 
SUl D~blca Stal F.ze~l.ów 
stal Mielec - Błys1!;aWlca Przemyśl 

tA. X. 

!3łYSkawlea I'l'<Zemy§1 - Walter 
S'al Rres?ów - Stal Mlolt'e 
Resovla luesz6w - Stal Deblea 
Czuwaj Przemył! - Sanocz,#nka 

13. X. 

lUeszów 

Slll!ok 

Welter RzetI7!6w - ~an~ankl Sanok 
5\al Deblca - Czuwaj Przemyśl 
Stal Mielec - Resovia RZ!!9Z.6w 
Błyskawica l'r.zemyśl - StAI Rzesz6w 

1/4 do których włączone zostćiną 
(po jednej) dl"użyny z turnie
j6w o wejście, Jakie od-będ=l 
się w dniach 10 I 11 bm. w 
Białymstoku i Koninie. W tej 
órugiej miejscowości - jak 
conosiliśmy - ubiegać się bę 
:łzie o awans zes.p6ł Stali Rze 
sz6w. 

SZERMIERKA: IZpada Ind. 
15.15 L. ATLETYKA: 110 m ppł. 

1/2 finały. 

.................................................................................. 
15.40 L. ATLETYKA: lIysk Irob.· 

finały. 
1&.41 L. ATLETYKA : .!rok W"t1Wy~ 

do lO-bOju. 
18.0(1 HOKEJ NA TRAWIE: 1/4 

flnal - I spotkanl~. 
16.15 L. ATLETYKA : 400 m - 1/2 

!lnal. 
16.45 L. ATLETYKA : 110 m ppł. 

- finał. . . 
17.00 GIMNASTYKA: ćwIczenia 

obov.-"ta zk r; we meic'-vzn. 
17.10 L. ATT~ETYKA: 300' m kol:>. 

- finał. 
17.45 L. ATLETYKA : 40G m do 

10-bo.lu. 
WIECZOREM 
20.00 ZAPASY ST. WOLNY - cd. 

21.00 BOKS - f'na!y (Polacy). 
PIŁ.KA NOZNA' I /~ finał: 
JugDsławia - WłOChY. 

~ oto terminarż I llgibok
serskiej 

%5, IX. 60 
Prosn.a (Kalisz) 

że (Gdańsk) 
BBTS (Bielsko) 

(Łódź) 

Wy-brze-

Gwardia 

Polonia (Gdańsk) - Legia 
(Warszawa) 

Stal (St. Wola) - LTS (La
będy) 

%. X. IHI 
Wybrzeże - LTS 
Stal (st. Wola) - Polonia 
Gwardia - Legia 
Pros na ~ BBTS 

23. X. 60 
Wybrzeże - BBTS 
Legia - Prosna 
Stal (St. Wola) - Gwardła 
LTS - Polonia 

S. XI. 60 
Wybrzeże - Polonia 
Gwardia - LTS 
PrMf!& - Sł.al (St. Wola) 
BBTS - Le.~ia 

13. XI. 64) 

Legia - Wy.brzeźe 

Tabela 10 naJlepszych wynIków lekkDatletvcznvch Seniorki 

BIEG 1 .... 

l. Danl~l, stal Mlelee 
2. Redlińska, MKS Prz~myśl 
3. Swięcka. MKS Pr,z;emyśł 
4. Kocoń. Wisioka DębIca 
5. Jarmoluk. MKS Mielec 
6. MaLur, Resovia RLeszów 
1. Okruch, MKS Mielec 
8. Lad oś, MKS SL Wola 
8. Dud ... Stal St. Wola 

BIEG %łO .. 

I. Fle<llińska, Stal Mielee 
2. Daniel, Stal Mielec 
3. J arm-olllk. MKS i\!lełec 
4. Barycka. MKS SL Wola 
5. Swięcka. 1I11<S Przemyśl 
6. Kocoń. Wlsłok~ Debica 

13,0 
13.2 
13,3 
13.3 
13,4 
13.4 
13.5 
13,5 
13,6 

7. Swietlicka, MKS Przemyśl 
R. Gadomska. Sanoczanka 

28.8 
27,.'; 
27.6 
27.7 
27,7 
27.~ 
2~.5 
29,~ 

29,4 9. Mleleaka, MKS Sanok 

BIEG 4ł8 m 
l. Redlińska, Stal Miel..., 
2. S'ZlI1UC, Re9C>vi. Rzen6w 
3. Haduch. Slnoa>:anka 
4. w6Jt.owlcz. I,ZS Biec"" 
5. Augustyn, R .. sovla, Rz. 
6. Szela, Wisłoka Debiea 
7. Pelczar. LZS Trzcinlca 
8. Tro,inacka, LZS Mielee 
9. GC'ra.i. LZ:O; Mielec 

10. Hasny, Stal St. Wola 

58.9 
1 :05.8 
1 :07,~ 
1:0'.5 
1:08,5 
l :08.~ 
1 :09.0 
1:09.0 
1:09.8 
1:09,8 

BIBG Iłt • 

l. S?Anue. Re!lOvl a Rz. 
2. Haduch, Sanocz. Sanok 
3. Szala. Wisłoka Debica 
4. Labut. MKS Gorlic .. 
5. Gorai. LZS Mielec 
6. Biało. LZS Mlelec 
7. Ordecka. Stal St. Wole 
8. Babula. LZS Mielec 
9. Gadomska. Sanoczanka 

10. Hasny, Stal St. Wola 

BIEG" m ppł. 

1:25.3 
I :2~,J 
1:30,1 
1:30,3 
1:31,5 
1 :~1,5 
1:33.3 
1:33.7 
1 :35,3 
1:36.3 

l. Kocoń. Wisłoka Deble" 12.9 
2. Dllda. Stal S:. Wola 13.0 
3. Gad.omska. Sanocz. S"nok 13,;; 
4. Kobak, LZS Tr>:cinica 13,5 
5. Kotulak. LZS Trzcinlca 14.8 
6. Krogulocka. LZS Pnew. 14.9 
7. Nlewcza~. LZS ~lk6w J5.Q 
8. Duda. Stal S·t.· Wol.. 15.2 
9. Szeliga. LZS Mielec 15,2 

lO. KlIsperklewlez, Sanoetallk. 
Sanok 15,2 

8ZTAJ"ETA .Xl .. 

l. Repre1!. l'!OZLA 
2. KS Stal Mlel,.e 
3. KS Sbl SL wolI 
4. KS San"cunka Sanok 
5. MKS Ml("l~ • 
5. KS Re:tóvla B%eSZÓW 

112.7 

~UI 55.3 
~.S 
56,3 

1. MKS l"rzemyśl 
I. Lic. Ped. Mlelee 
9. LZS Mielec 

10. Wisłoka Deblea 

SKOK W DAL 

58,4 
51.0 
57.~ 
57,7 

l. KO"coń. Wlsł.oka' Deblca 5.22 
2. Rejus, MKS Rzeszów 4,85 
3. Duda, S'al St. Wola 4.B5 
4. Kłos, Stal St. Wola 4,80 
5. Klfrnczak. Czuwa.1 PneM. 4.75 
8. Madej. MKS Mielec 4.71 
7. Salam acha. Czuwaj Przem. 1.70 
R. Chneszclyk. MKS St. W. 4.63 
9. l\1azur, Resovia Rzeszów 4.64 

10. Daniel, Stal Mielec 4,.0 
/ 

SKOK wzwy2; 

l. Duda. 'Stal st. Wola 
2. Niewczas. LZS Dzików 
3. CleśJlńska. MKS P r-z,.m yśl 
4.Stybel. Wł6kn. Rakszawa 
5. KłOS. Stal st. Wola 
l. PASternak. MKS Łańcut 
1. Koc<lń. Wisłoka Dębica 
8. UJma. LZS Łańcut 
~. Toczyń'ka, Stal Mlelee 

10. Klimczak, Czuwaj l'rzem. 

147 
140 
138 
137 
137 
137 
136 
135 
135 
135 

3. Urbańska. Stal SI. Wola 
'4. Turklewlcz. S.tal St. W. 
5. Fllg. Resovla Rzes zów 
6. Jarosz, Re90via liI'zesz",,", 
7. Grdeń. MKS Mielec 
8. MIchalik: LZS Przeworsk 

PCHNIĘCIE KULĄ 
1. Mo.lek, Staj Mielec 
2. Rub. Sanoczanka 
3. MIchalik. LZS Przew. 
4. Urbańska. Stal SI. WOlA 
H. Turklewicl. Stal SI. W"la 
6 .. J arOSl:. Resovia Rzeszów 
7. Sawaryn. Le~la KrosnO 
8. l3roch, LZS Mielec 
9. Baranows}:a. St~1 M!elee 

lO. Jamer. Górnik Gorlice 

RZUT OSZCZEl'EM 
I. Pelc. Wlók.n. Raksza wa 
2. Gwizdała. Górnik Gorlice 
~. Mojek. Stal Mi~l~ 
~. Rak. LZS Biecz 
5. Urbań~ka. Stal SI. Wola 
8. Grdeń. LZS Mielec 
7. Mich.Hk. LZS l"rzewof,k 
S. Rub. Sanoct.anka Sanok 
9. Piecl'lowlcz. GórnIk GO"!. 

10. Tur" i ~wlcz. ~t.1 SL W. 

RZUT DYSKIEM 

I. MOjek, SIwi Mlelee 
a. RUb, Sanoc:zanka 

>!!I.Ol I Stadion 
35,37 sir 

35.4:.'Ii 
31. 7Q 
31.ó~ 
7.Q.l)3 
29.41 
29,24 

11.42 
lU6 
11.10 
IQ.'i~ 

IO,.1~ 

10.21 
10.18 
~.31 
9.9~ 
9,59 

3'7.73 
35.!~ 
3Q.7! 
32.~4 
3:->.R5 
31.15 
31.34 
.~O.O, 
~9.IĄ 

2,R.!l7 
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Przemówienie Władysława Gomułki: 
(DOKO~CZENIE ZE, STRONY ~) bywa tylko 50 Łys. młodych ludzi 

zdolnych clo pracy. Ale już w r. 1963 
wtedy, gdy towarzyszyć ' mu będzIe przybędzie ich blisko 220 tys., zaś w 
praktyczny wysiłek organlzatorski r.1965 nie mniej niż ćwierć miliona. 
władz, gd Y sami chłópi okażą więCej Dla nich musiiny tworzyć nowe 
niż dotąd troski o to, aby stworzyć warsztaty pracy, zakłady przemysł0-
dla agronoma i zoot,"cnnika należYte we, wznosić domy mieszkalne, budo
warunki pracy i bytow~nja na \vsLwać , szkoły. Dla, nich musimy usil
W ciągu najbhź.sżych lat w ka7.dej nie , rozwijać produkcję rolną, aby 
g:-omadzie ze środków powiatowych 'sprostać rosnącemu zapotl'zebowaniu 
związków kółek rolniczych, z fundu- . n.az~ność i wszelkie płody rolne. 
szu rozwoju rolnictwa, z funduszu 

brednie głoszone w Dtisseldorf~e, że 
"Prusy Wschodnie staną się t.!lÓW 

niemieckie" jeśli tylko Niemcy za~ 
chodni,: będą mocno stały u boku 
swo:cn sojuszników z paktu atlan
tyckiegO'? Na jaką perspektywę, j"k 
nie na perspektywę WO'Jny stawia 
drugi r.ewanżysta w rządZiie bońskim 
- wicE'kanclerz i minister gospodar 
ki NRF - Erhard, który wyciąga 
swe rewizjonistyczne łapy po Gór
ny $ląsk? Ten burzyciel pokoju po
sunął si~ w swym cynizmie do te
lO , że niedwuznacznie oskaria Pd- . 
skę, ni mniej ni więcej, jak Q "przc
s?.ka,dzanie pokO'jowi światowemu". 
PrzYJXlmniało mu się dzisjajprawo 
narodów do samos-tanowimia; pra
wo. na klóre- zgodnie z decyzją 
Konferencji Poczdams-kiej w ,pra
wie wY3iedlenia NiE'mców z teryto
riów polskich '- nie mogą powoły
wać si~ niemieccy rewizjoniści. 
Niemcy hitlerows-k ie utopiły to pra
wo w morzu krwi II wojny świa
towej, w menu krwi narodu ;>01-
S'kiego, spaliły je wraz z mili()na~ 

kO'ju solidaryzuj~y się z rządem 
Niemieckiej Republiki Demokratycz 
nej, który w odpowiedzi na te pro
w0kacje , zamknął przed nimi lądo
we szlRki komunikacyjne i nie dO'
p'uści! ich do Berlina. 

nas w pokojowym wsp6łzawodnłe--, 
Lwie z krajam! kapitalis,tyczn~i. ·' 1 
Budując socjalizm w naszym k.ra- I 

ju i rozwijając jego sily g~spodat~ , 
cze, tworzym y podstawy nie tyllą:!, 
własne,: pomyślnosc i, ale dzi~łan.t~ 
równocze-ś nie na rzecz wlelk:eJ · 
s!Jrawy po'.,;:oju i wolnOŚCI ~arcid6W' 1 

gromadzkiego trzeba wyremontówać , W pracyna:szej kierujemy się dą
lub wybudować dom dla specjalisty żeniem ' i wiarą zapewnienia pokoju 
rolnego z przyzwoitym mieszkaniem, między narodami. 

'Fakty świadczą coraz wym'owniej , 
żer.ząd zachodr:ió-niemię-c-ki pod
niósł politykę odrwetu do rangi ofi
cjalnej politykl parlstwowe;. Dla mi
litarp.ej podbudowy tej polityki i w 
celu pOgłębienia zimnej woj)'ly rząd 
boński spowodował publiczne wystą 
pienie hitlerowskich generałów, któ_ 
rzy zażądali uzbrojenia Bundesweh
ry w broń atomową. Militaryści za~ 
chodnicr-niemiec<:y czują się coraz 
pewn;ejsii' stają się e<Yraz butniejsi. 
Niemie-cka Re!>ublika Federalna pod 
rządami Adenauera stała się kr~
jem, z którego cora? bar,dziej wy
pływa niebezpieczeństwo zagrażają
ce pokojowi w Europie I świec!e, 
n-i€'bezpieczeń~two maskowane poko
jową O's'zukańczą frazeologią rządu 
bońskiego. 

Polska Ludowa opiera su~ na 50- , 
juszu robotnicw-chłopskim. Sojunl 
robotników i chłoDÓW realizujen1Y .1 
całym życiu nasiego kraju, a nadel 
wszystko r07.wijając wszechstronnIe i 
· ... ·ię-" produkcyjną pomi~zy prze- ' 
mysłem a rolnictwem, mięctzymia
~tem a wsią, prz.ez wspólny wysił*. 
robotników, chłopów I inteligencji! 
dla rozwoju sil wytwórczyeh. dla 
post~pu i soc!alizmu, dla tworzenia : 
coraz wię~szej obfit.ości dóbr ma-te-ł 

rialn,l'C'h i kulturalnych., 

izbą do pracy, izbą dla praktyk.a'n- Nie', ma. dziś nic ważniejszego po-
tów i działką ziemi. " nad walkę o zabezpieczenie pokoju 

Wielki'e tu pole działania dla k~ ' \ uchronienie ludzkośoi przed stra
łek rolniczych , rad nlłr6dowyćh i sz.liwą katastrofą ;\rojny atomowej . 
Zwi~, zku Młodzieży Wieji>kiej, który Pchają do niej różne ' światowe koła' 
winien być pionierem postępu" wle- imperlalistycznena czele z awantur
ozy fachowej i mechanizacji praeyniczymi kołami amerykańskiego Pen 
na w"i, ta.gonu. Pchają do niej szczególn:ie za 

Agronomówka w każde} gromadzie chodnio':'niemieccy imperialiści i od
- oto ważny cel, który :' musi ' ogn'is~ wętowcy, którzyniepomni surowej 
kować wysiłkli całego aktywu wi-ejs-, lekcji historiJi, wstępują 00. drogę wy 

J 
W dniu święta plonów w-z:ywam,. 

was, chłopów, prRcowni.ków PGR, 
i\:obiety i młodz i eż wiejską: 

kiego partii i organizacji społecznYCh .. deptaną przez Hitlerą. . 
.T .-'; w roku najbl iższym nal'eży roz-
począć budowę agroriomówek w gro~ Z inspira-cji i przy oficjalnym za-

, mad ach i osiedlić w'nich dla produk- angażow,"niu~ się najwyższych do
cyjnej pracy na wsi doświadczonych stojriików rzą,du bonski~go ze szcze
i ofiarnych specjairistów rolnych. gOlnym nasileniem zoslała ostatnil) 

rozMtana w Niemczech zachocL."1ich 

mi c,fiar spopielonych w piecach Nie m,a dziś nic bardziej koniecz
krem<.Łoryjńych hitlerows.kich 000- nego jak beżwzględna walka z llwan
zó-." ~m ierc:. pogrzebały je w gru~ ' turnikami wojennymi, walka opoko 
zach Warszawy, Polski i innych kra- jowe ~współistnierJ;e ' wszystkich 
jów Europy. państw bez względu na ich ustrój 

Umacniajcie codzienną pracą 8&-,
jU5Z robotników i chłopów, clźwi-' 
g3jci-e v: górę polskierolnie'!wo.;. 
wpro radzajcie wieś pol!:ką a.a dro--. 
C!e coraz ooTdziej nr)wocze~j, tń~ 
tensywnej, 7.mcchanizowa,nej.,~ 
ko wycajnej gospodarki. Wypełnia>
cle obywatelskie obowiązki wob-ee 
państ'.va !udowe,go i n<lTodu, ze9pa
la jcie swoj e siły w kóŁkach roln!
czych, \" s;->Ółd7.ielniach produkcyj.
nych, w organizaciacl! społcczny~ 

OBYWATELE I TOWARZYSZE! ' odwetowa', rewizjonistyczna i zim
now.ojenna kampania spadkobierców 

Wszystkie nasze wysiłki, cała poli- polityki Hitlera, wymierzona prze
tyka władzy ludowęJ, codzienny trud ciw Polsce. Czechosłowacji, Związ
polskiego robotnika, chłopa,. inżynie- kowi Radzieckiemu i innym krajom 
ra, agronoma, budowniczego i nau- socjalistycznym, kampa,nia, u któ
-czyciela służą rozwojowi i pomyś!noś rej podstaw leżą obłąkańczezamia
ai kraju i narodu. ' ry i rachuby , na III wojn~ świato-

O cynizmi~ i bezczelnoś-ci zach;)- społeczno - polityczny, o powszech-
dnio-niemie~kich rewizjonistów - ne i całkowite rozbrojenie. 
świadCZY również to, że w rocznicę Ten cel przewod7,i naszej polityce 
bandyckiego napadu na Polskę, ,w i działalności całego obozu socjali
rocznicę roz.pęlania przez hitleryzm styc2;nego, ten cel bę<lzie również 
II wojny światowej, zaplanowali onj przyświecał przedsta,wicielom kra
w"korzyslać Berlin za-chodni - a jów socjalistycz.nych. na najbliższej 
-.vlę<: ' terytorium nie naleiącedo sesJi Zgromadzenia OgólnegO' Orga
NRF - do odwetowych i , reWljzjoni- nizacji Narodów Zjednoczonych. Po
stycznych demonstracji obliczonych kojowe wsp6łistnimie będzie tym 
r.a rozpalanie szowinizm:u w ' naro- pewniejsze, i.msilniejsza będzie na
dzie nie!Tli-eckim, na pobudzarue W ,. sz!: gospodarka i gospodarka wszyst 
r.im agresywnegO' ducha wojny. kich kra.:ów socja.Jistycznych, im 

i gospodarczycl1 wsi, wdra.żajeie J'O-
stęp techniczny i WY80k4 lrul~ 
rolną. 

Pracujemy dla siebie l dla 'naszych wą. Na czym Ixrwiem, jak nie na 
dzieci, z myślą o terażniejs4Qści i z takich, ra-chubach opiera roszczenia 
myślą Q przyszłości. terytor:alne w stosunku do Pols.ki 

W żYClic wchodzą wciąż ' nowe za- jE'i'-uicki kanclerz Niemieckiej Repu
stępy młodzieży. W tym r?ku priy- bliki Feder~lnej p. Adenauer, swoje Wraz z wszystkimi obrońcami po- lepsze będą wyni,ki osią:gane przez 

Niech tyje soj'UlSlZ .~< 
chłopski! 

Niech tyje rozkwita ~ 
RzeczPO'spolita Ludowa! 

Niech żyje pokój i soej.1l1!zm.J, , ' :~ 

1 ................................................ · _ ••••••••••••••••••••••••••• ~ ... ~ 

Partyjno-rządowI 
delegacja CSRS 

przy by,~_~ o Z wiz.ytą 
przyjaźni ', -d. Polski 

(Ciąg dalszy ze str. 1) 

pra-cy z CSRS ' podkre5h 
fRkt, że Czechosłowacja Z'ł~ 
liczana jest dziś do państw 
znajdująCYCh się w czołów
ce przem yslowej swiata. 
Na;,waż.ni ej-szymi . czyn-n~

kRmi zbliżającymi Polskę l 
CSRS są łączące nas Wll';-

2Y ideologiczne, wspólna 
walka o socjal l2lm.i pokój 
w rodzin ie państw obozu 
socialistycznego, braterski ' 
sojusz z ojczyzną, socjaliz
mu - Związkiem Radzie!=:- , 
kim. Witamy osiągnię~ia 
tO'.I:arzY5ZY czechosłowac
kich, którzy zbudowali w 
S"i'v'oim kraju socjalizm i 
przystąpili do noOwegoeta
pu - budowy społeczeń
stwa socjal.;stycznego I pod
staw społeczności komunis
tycznej. 
Przyjaźń i bra~I'Ska 

ws.oołoraca obu naszych 
~a;odÓw odgrY'waszcz')-
gólnie doniosłą rolę 
w związku z nie bet-
pieczeństwem. jakim dla 
nasn'ch krajów i dla pokp
ju E'uropy jest tdrodzen~e 
mili t.a ryzmu 'zac hod hio'n i e
mi€ckiego i rewiz joni,;tycz'" 
na polityka rządu' blińskie
go. Oba nasze kraj c' _ Są na;
bard!ic: j - obok NRD 
l!a zachód wysunięt)rmi kra 
;ami obozu socjaEstyczne
go, Im też be:?:jJośredn i o za- ' 
gra?a odwetowa polityka 
Bonn. 

v',' celach ohronnych, 
ws-pólnie z innymi , krają.ll"i 
socjalistycznymi, PolsJ:;a ~ 
Czechosłowacia, pr~ystąp:ły 
do Fkla-du Warszawskiego 

P9wst~ł?go w odpowiedZi 
I).a odbudowę militaryzmu 
ńiemieckiego w NRF ' włą
czeniu jej do Paktu Atlan
tyckiego. Wspólna jest też 
liriia ol:Yurządów - pol
skiego i czechosłowackiegu 
- w zwalczaniu ten-den.:ji 
od,,,,·e"t6wych w NRF i da
żen:udo pokojowego ure-

. gulowania problemu nie-
mieckiego, w czym Polska , 
i CSRS są szczególnie za in
teresow'ane. Oba nasze kr,a
j-e stanowczo' występu;ą 
przeciwko rewizjonistycz
nym prOWOkaCjom organ l -

zowariym w NRF właśnie w 
tych dniach ' - w rocznicę 
'wybuchu II wojny świato
wej i skierowanym prze
Ciwko be~icczeństwu Po:
ski, Czechosłowacji, NRD. 
Czechosio\vacja wyraża te l. 
c-ałkowite poparcie dla 5ta
I'!owisk rzadów NRD i Pol
ski w s-praw ie granicy :Ja, 
Odrze i Nysie. uważa!ąc, że 
nienaru,szalność granicy na 
Odrze ,i ,Nysie jest sprawą 
istOmą 'd1a pokojU świato
wego. Rz.ą<i czechosłowac
ki, walcząc o zapewnien :f! 
pokoju i bezpieczeństwa 
świa1owelto, poparł też po:
ska inicjatywę w , spra,w:e 
utworzenia strefy be7.atCl
moi'ej w Europ ie. 

Wi tając d7.iś przyjaciół 
znad Wełtawy \vitam v' 
prz,edstawicieli narodu, z 

, którym łączy nas bratersk. 
, \\'spóŁpra~a w dziele bU?0~ 
wy socjalizmu i ktery 
wsoólnie z nami prowadz: 
na "arenie mlędzynarodowei. 
walkę o pokój I bezopie~ 
cteństwO' Europy i świal,a. 

Przeciwko zbyt' .. lekkimI! stroiom , ko~let 
TOKIO 

Dowódco. amerykmtsldej ba
Z1I l.otnicze; na wyspie Old1U1· 
wa, wydaŁ zakaz kobietom a
merykańskim mieszkajqCflm ?lo. 
terenie bazy, ubieran,ii1; się' w 
zbyt krótkie suknie. ktt5f:e je-

Druk. R~e&:l .• Zakład)' GraficwlI 

go' żda~ięm są nadmiernie "su-
gesLywne". ' 
Głównllm powodem wydania 

tegó zarzq.dzenia jest,""," jak 
stwierdzil - fakt, że na te1'e
nie ' bazy przebywa ' 26.000 żoł
nierzy, . którzy majo, niewielkie 
al'bo żadne szanse poznania 
dziewqyn amerykańskich. 

T-,-J63 

Centralne dożynki w Warszawie Kosmiczne s,olkanll 

Moiamy 
obserwować 

sputniki 4 

(CIą,g dalszy ze atr. l) ' 

dożynkowych przepiórek. Tuż 
za nimi, otoczone kręgami 1'0":
śpiewanych dziewcząt I chłop
ców, u'kazują si~ dożynkowe 
wieńce. 

Z' mlel przemawia do ~ 
maodz:onych na stadionie w,ie
lot~ięcznych rzesz gospodarz 
doiynek WŁADYSLA W GO~ 
MUŁKA. 

przemówie-nle przyjęte z0.

stało oklas'kami. 
Na czel-e kroczy staTosta 

dożynek Franc iszek MaLnow
ski, chłop z BiE'ławy na Dol
nym Śląsku, Niesie on bochen 
chleba z nowego zooża, 7a5 
towarzyszy mu kilka gospo
dyń i gospoda'rzy. W tej ch ...... i~ 
li pochód Zl\trzymuje się, a 
starosta 1JWTaca się do gos.pa
o.arza dożynek ze słowami: 

waod21kilegO', Józefa Cyrankie:" 
wicza, Stefana !gnara, Edwar
da Ochaba, Mieczysława Ja
gielskiego i Józefa Ozgi-M!
cha-lskiego zstępuje z tr)"buny 
i podchodZi do starr>sty, a n.ad 
stadion~ płyn,ie stara', doż~
kowa pieśń ' . "plon 'ńiesiemy 
plon". ąoisko bi,orą \! p~iadan!e 

wrę<:za tancerze. Jest ich kilkuset -
dożj- KrakOWiacy i Kurpie, Kaszu .. 

symb.'); bi i Ślą-zacy, Wielkopolanie I 

Serd eczn ym gestem 
starosta gospodarzowi 
nek b"Chen chleba -
tegoroc7)nego plonu. 

i "Echo l'" 
WARSZAWA 

. Jak informuje Itr Madę3 
Ri~lickl z obnrwatorlu:m 
astron()mlczne~ w Warna."le 
- 3 bm. o l':<><1,zlnle ł,53 'Za
obserwowano pn:elot iab1-ily , 
bermetyczneJ Iputnlkll ł, wy- ' 
ot."elonego , 15 m"Ja br. prses " 
uczonych radzIeckich. ': " 

- Ten chleb od całego na
rodu 'przynoszę i oddaję Wam, 
abyście tak jak trzeba podzie
lili. 

Gospodarz dożynek wraca 
do trybu'ny z bochn~ chleba 
na tacy, a towarzysz", mu 
chłopscy delegaci. 

Podchodzą lrolejno ' delegacje 
wojewódzkie i składają S\<"e 

wieńce g09podarzowi oraz ho
norowym gościom. Wyglą{!ają 

Zbliża się najważniej:s-za i on€ pięknie - złocą się psze
najbardziej podniosła chw:la nicą i mienią baN.'ami kwla
t;roczystości. Gospodarz dOŻy-I tów. 
nek - Władysław Gomu~ka w Głos ubiera staroeta doźy-
towiilI'zystwie Alek..sa.ndra Za- Dek. . 

Gołąb w gościnie ... 
Przed IdIIm dniamI p. Rndzle lOkIla. Hl. ~.eł.. Jedllalr .. ~ 

AugustOWSkiej z ,Bleezll "'ożył ",1- - pOBp3cerowal, pogruchał, oka
zytę nleeodzlenny gość. B)-l rum >:uJąc wdzlęc,zność za tak gościn
golą-Ir 'jHleztowy. Przemoknięty i ne pn:yjęcie. Po C'lym ndał .ię 
glodny usiadł na parapecie okna. w ' kierunku północnym. 
Chętnie .korzyst.ał z zaprosJn p. Na prawej nóźce misi IIbl'l\.,."k~ 
Hildy. Zjadł łapczywie podany z pOlskim orłem i numerem 
mu PO,~7.ę.tunek... I przenocowaJ 457110G S8P. Zmęczenie . ptaka _ 

n':t::!:,e. po 'obntym śniadani.. świadczy, ł.e mDli .. _ odbyć da
znów zn:dul się na parapecIe lek" dr~"ę.. 

Rzes'zowiacy, nie brakuje żoł
nierzy - Podhalan w orygi
nalnych pelerynach. 

Na C'hwilę boisko pustosze
je. Lecz jui pojawiają się o
gromne, zwarte kolumny mło
dzieży sportowej. 

Lecz najpiękniej'5za chwila 
r.a5tą'pił~ dopiero późniło' j . 
Przed dziesiątkami tysięcy do
żynkowych gości uka1Juje s:E: 
żywa mapa Polski. Widać bia
ło-czerwone kontury jej gra
nie, wyra.stają wszystk ie wal
niejsze miasta, płyn i e Wisła, 
OdTa 4 N)'ISa, a w ś.rod'ku ser
« kraju - Warszawa. Na-d 

,j'"k Ilę okuuje lIlot~ , 
"becnle śłedrlt przeloty at 
trzech ntucznych ellll niebie
skich, j"kl) jasnych gwIazd., '. 
mianowicie: kabiny herme~
czneJ I samego sputnika f " 
oraz lIlllerykańskle!:o &ateUty 
,.Echo-I". Okres oble!:U kabi
n" I sput.nlka 4 w}'MMI ok.!4 
minuty, a "Echa-l" ok. Ul 
miuut. Średnia odle«ło't od. 
powierzchni Zleom1 kabiJrY I 
samego Iputnlka ~s1 'olL 
500 km, a "Echa-t" DIL I t".I. 
km. W zwlązkll • tym, obsel'~ 
wowane czasy pnelotll esę
ki lJ!Utnlk" f wyno__ ....." 
minuty. a .. Eeha I" ok. 1S-łI 
minut. 

nią powiewa biało-czerwony O d red-koJI 
sztan<iar. Od stolicy do wszyst go 

kich m iast wojewódzkich bic- W popl"Zednlm numeru "l'II!!>W!s 
gną biało-czerwone wstęgi. Rzes,",ow skich" z dnia 3 I 4 -wne-

5nia br. pod artykułem "Z dn.
Brzmią tony "vVarszawianki". JOW Przewo rsl,a" mylnie. uomie
~n wspaniały widok na dłu- szcrono nazwiSko Leon PY'zYbYl-
go pozostanie w pamięci. I ski . :zamiast LE:on Trybalaki: A;u-

, _ ..' tora al"tyku łu p, Leona Try'QaIo-
Na za:konczeme swu~ta - skle.go przepraszamy za bład. " . 

wielka zabawa. :Reda!re1. , 

p----------------------------------., ... I WDK (ul. Olm'zel T) -

Poniedziałek 
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~Plfl\l] 
NOCNł! DY:tu!lY APTEK 

R:tE8Z0W 
Ap;eka Społee=a nr" 

ul. Czackiego 2 

Stały dyżur n:>ćny: 

Apteka Społeczna nr 
ul. ąabrowsklego 58 

Wf !~r:' ~ .,. .1'!'If Krzyk (wl. l. 18) 

~ '1:n.a.~~ KIg~gz'LI~Tifli ~~leja Komu-
- - nl!t6w)-

RZESZOW 
Państwowy TeAtr lm. W. S!t

maszkowej -
niccz-ynny 

RYMANOW 
Państwowy Teatr lm. W. !Ile

ma.;zl::Jwej -
Dzikusy 

ZORZA (Ul. a MaJI) -
Dwa pokolenia (wl. L 18) 
panorama 
godz. 15,~O, 17,013, I :!II 

MFW A (ul. Dąbrowskiego) 
Burzliwa młodość 
(radz. ·l. 16) 
godz, 18 I 20 , 

:::Wl'f (ul. Langl~leza) 
Liii (USA l. 14) , 
godz. 11 l II • 

APOLLO (Staromlełc:t.) -
Iwan Grom,. II .. 
(radz. I. 18) 
goc!z. 16.~ I 18.3e 

PRZODOWNIK (m. 1'"ro_ 
sklego) -
Nie-ziemskle hIstorie 
(czeski I. II) 
godz. 17 I 19 
poranek: WarS2aW!5ka Syre
na (I. 7) godz. 15 

Popiół I diament 
(pol. 1. 18) 
gocz: 20,JO 

STRZy1;OW ODRODZENIE ~ 
Strzały na granicy 
(chińSki !. 12) 

MIELr:C BAJKA -
Miasteczko (pol. l. HI) 
TF.CZA '- Kochanek o p6ł
no'cy (fr, \. '18) 
DK - On: ocalili Lc>ndyn 
(ang. !. 14) 

TARNOBRZEG WISt.A -
Nikodem Dyrma (pol. l. 18') 

STALOWA WOLA wRZOS -
Odrodz,ml (USA l. 18) 
BALLADA - Nocą kiedy 
przychodu diabeł (NRF l. 16) 

DĘBICA UCIECHA -
Przygoda na Marlen9Ztacle 
(pol. l. ]2) 

LA~l'CUT ZNICZ -
Wiatr w oc?y (radz. 1. 18) 

LE1:AJSK RADOSC -
Pro'c~ zostal odrOC1:ony 
(NRD l. 18) , 

PRZEWORSlt WARSZAWA .;.. 
A jednak elę kocha'm 
(radz, l. 11.) 

N,ISKO SAN - , 
M6j wujaszek (tr. l. I%} 

LUBACZO'W MELODIA -
Wsp61ny 0::>k6) (pol. l. 18) 

ROPCZYCE PRZYJAZ~ -
Szczęśliwa droga (USA l. 12') 

PIł.ZEMYSL ROMA -
C~arn. błyskawice 
(USA l. :2) 
OLIMPIA - Lotni 
(pol. l. 16) 
BAŁTYK - pół tartem, pół 
serio (USA l. 18) 

lAROSł,AW GDYNIA 
Wozy jadą na zachód 
(USA l. 12) 
OKA - Iwan Groźny I 8. 
(radz. I. 16) 

RADYMNO SWIT -
W samo południe 
(USA I. 14) 

KCLBUSZOWA GRA.2:YNA 
Swiat milczenia (fr. 1. T) 

KROSNO PIONIER -
Spotkanie w Melbou,rne 
(Ir . I. 7) 

BI'.i:OZOW ROBOTNIK -
Wlnd~ na szalot (fr. 1. 18) 

JASŁO SYRENA -
Ostatni ludożercy 
(szwedz . l. 16) 
i Maria z krainy JenO!' 
(fińSki I. 15) 

GORLICE WIARUS -
Milcząca gwiazda (pql. 1. !2) 
GORNIK - Swiatła W 
oknach (radz, l. 12) 

SANOK POKOJ -
'7 ""ohała si~ dz:lewc~ 
(radz. l. 14) 
SAN - l:!l~kłtn • • V~-"~ 
(radz, l. 16\ 

',. 

USTRZYKI ORZEL -

u::n~:a:r:eS;:rt~~: ~r~ ~~: "\ 
jemy wg informacji CWF 

, l 
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